
Oziś 8 stron Cena 3 zl

NAPRZÓD
ORGAN PO LSKIE] PARTII SO C JA LISTY C ZN E)

Kraków, Rynek Główny 38 
Telefony redakcji: 656-63; 
585-10; -  Telefon admini­
stracji 585-10; -  wewn. 23 

Sekretariat redakcji - czynny 
w godzinach 10—12, 16—18 

Administracja czynna w godz 
od 9—16, w soboty od 9—15

R E D A K C JA
i ADMINISTRACJA:

Rok 56 Kraków, 15 sierpnia 1947 r. Nr. 222Potrójna sieć szpiegowska „Izby Kontroli1*
TAJEMNICE PAŃSTWOWE
szczególnie interesowały wywiad W iN-u

S ąd  za rząd za  ta jność  ro zp raw yKRAKÓW. — Czwarty dzień prze 
wodu sądowego wypełniły w całe 
ści zeznania osk, Strzałkowskiego.

Oskarżony opisywał strukturę ko 
niórek wywiadów. WiN i oświad­
czył, że jego najbliższymi wspólpra 
cownikamj byli Ralski oraz Kot 

Działalność szpiegowska oskarżone­
go obejmowała szeroki wachlars

zagadnień, m. in. również i spraw 
wojskowych, sądownictwa, danych 
personalnych członków KRN, 
wiad gospodarczy itp; Zbierano 
terialy o koncentracji wojsk, pobo 
rze, ze specjalnym uwzględnieniem

i, któ­

„Noc
św. Bartłomieja”

przygotowuje

rząd ateński
ATENY — W kolach zbliżonych 

do rządu greckiego krążą pogłoski 
że rząd grecki zamierza zorganizo­
wać „noc św. Bartłomieja", aby wy 
tępić republikanów.

Osobistości zajmujące oficjalne 
stanowiska zapowiadają ważne wy 
darzenia i masakrę republikanów 
w razie gdyby powtórzyły się zajś­
cia jakie wydarzyły się w Konicy.

Mowa tu o ofensywie przeprowa 
dzonej przez armię demokratyczną 
w Epirze, albo też jeśli zostanie po 
twierdzona wiadomość o utworzeniu 
rządu powstańczego.

W związku z tym ostrzega rząd, 
by zastanowił się nad konsekwen­
cjami swych notwornych planów. 
Nad tym powinni również zastano­
wić się zagraniczni protektorzy rzą 
flu ateńskiego.

ATENY. — Sytuacja wojsk rządo 
wych na froncie staje się z dnia na 
dzień coraz bardziej krytyczna.

Rząd grecki wzywa zagranicę do 
udzielenia pomocy, ażeby zwiększyć 
liczebność armii przede wszystkim 
w Macedonii i Epirze. Równocześ­
nie przybiera na sile terror Zerva-

WARSZAWA. (SAP) — W 
związku z wykonaniem uchwały 
Rady Naczelnej PPS o weryfika- 
ćji członków Partii w dniu '.4 
b. m. odbyła sie w gmachu CKW 
PPS konferencja sekretarzy, 
rzeczników kontroli partyjnej, 
pełnomocników dla akcji weryfi­
kacyjnej, kierowników kadr korni 
łetów wojewódzkich PPS.

Konferencji przewodniczył se­
kretarz CKW PPS tow. poseł 
Reczek, który w przemówieniu 
swoim scharakteryzował cało­
kształt akcji wyrefikacyjnej.

Weryfikacja ta ma na celu ?< -i 
niesienie stopnia swl®do™ . . 
ideologicznej w szeregach pmtjj

KARACHI. — W- nocy z czwart­
ku na piątek o godz. 12-tej zakon 
czylo się prawie dwa wieki trwają 
ce panowanie brytyjskie w Indiach.

Rząd- brytyjski przekazał oficjal­
nie swe uprawnienia rządom nowo 
powstałych organizmów państwo­
wych: Indii właściwych i Pakistanu

Główne uroczystości odbyły się 
z udziaidm lorda Mountbattena w 
stolicy Pakistanu — Karachi. Lord, 
który był ostatnim wicekrólem In­
dii odczytał na zgromadzeniu Naro 
dowym Pakistanu orędzie króla Je 
rzego VI z życzeniami rozwoju no­
wego dominium, wchodzącego w 
skład brytyjskiej wspólnoty naro­
dów.

Tłumy entujastycznie witały sze-
igina fa Ligi Muzułmańskiej, Jinnaha,

re wedle słów instrukcji wymaga­
ją  .-akcji odwetowej’’. Oskarżony 
przyznąje na pytanie prokuratora, 
że słowo „odwet” mogło mieć w 
przyszłości znaczenie. Kierownictwo 
wywiadu zdawało sobie przy tym 
sprawę, że rozpracowywanie przez 
nic zagadnienia stanowiły tajemni 
ce państwowi i wojskowe.

W toku zeznań oskarżonego oka 
zuje się. że wywiad WiN-u miał 
„wtyczki’’ m. in również i w jed­
nej z obcych ambasad w Polsce.

Po kilku dalszych pyfaniaoh na 
temat techniki pracy wywiadow­
czej, prokurator wnosi o zarządze­
nie tajnej rozprawy ze względu na 
bezpieczeństwo Państwa.

wznowieniu jawności roipr* 
wy oskarżony omawia rozdział 
kompetencji w biurze studiów 
„Izby Kontroli’ . Sprawozdania z

biura studiów sporządzono 
egzemplarzach.

Następnie Strzałkowski oma­
wia szczegółowo wrogie metody 
przenikania do legalnych stron­
nictw politycznych, istniejących 
w Polsce. W stosunku do PPR 
oddziaływanie bezpośiednie nie 
istniało. Zadania WiN-u polegały 
na zbieraniu 'aformacyj przez, 
„wtyczki". Dc WRN stosunek 
był pozytywny, do lewicy PPS — 
wrogi. Chodziło o rozluźnienie 
współpracy między stronnictwa 
mi robotniczymi. Stosunek do SI, 
i SI) był podobny jak do PPR

Kontakt z bandami UPA stanc 
wi osobny rozdział w niesławnej 
historii WiN-u. N? rozprawie od­
czytano list przywódcy UPA. 
Krymskiego do !ednego ż komc-n 
dantów okręgowych WiN-u w 
sprawie ścisłej współpracy. 
Współpraca ta, jak przyznąje o- 
skarżony, mogła przerodzić się 

biegiem czasu w płaszczyznę 
wspólnej walki przeciw demo­
kracji Polski.

<?r3ed ofecig recry fifeacy jw g

Konferencja rzeczników Kontroli Partyjnej
z udziałem tow. Premiera

nych, oraz w związku z S2 
kim rozrostem partii zabezpiecze­
nie organizącyj partyjnych przed 
wszelkimii próbami przenikania do 
nich elementów leakcyjnych.

Wyjazd tow. DoOrowolsftiogo
na kongres 

loralistótu francuskich
WARSZAWA. (SAP). Na kongres 

SIO do Lyonu wyjechał tow. poseł 
zagranicznego CKW PPS jako 
prezentant Polskiej Partii Socjali­
stycznej.

Koniec ponowonio brytyjskiego
w Lidiach

dalszych zeznań oskarżonegc 
wynika, że obok „Izby Kontro­
li” istniała osoona grupa wywia­
dowcza, t. zw. grupa „Z". Zaj­
mowała się ona wyłącznie wy­
wiadem wojskowym i na jej cze­
le stał Tumanov-icz. Celom szpie-' 
gowskim służyła również piątką 
wywiadowcza oskarżonego O- 
strowskiego.

Po pytaniach obrońców, zmie 
rzających do odciążenia oskarżo­
nego, sąd zamknął posiedzenie, 
odraczając proces do poniedział­
ku.

W sprawozdaniach wywiadu 
mówiło się także o tym, że w 
pewnym przedstawicielstwie dy­
plomatycznym mówiono o wybu 
chu wojny na: dalej za 3 miesiące 
i radzono tym. którzy mogą, na­
tychmiast wyjeżdżać z Polski.

Czy K ongres SFIO  
obali Ramadiera?

PARYŻ. — Uwaga opinii publicz 
nej koncentruje się na zaczynają­
cym się już wkrótce kongresie fran 
cuskiej partii socjalistycznej.

Opozycja w łonie SFIO przygoto­
wuje się do obalenia rządu Rama-

Projekt organizacji akcji wery 
fikacyjnej zreferował pełnomoc­
nik CK . PPS dla spraw weryfika­
cji tow. Grebscki.

Po referatacn nastąpiła dysku­
sja, w której zabierali glos dzia­
łacze terenowi, dzieląc się swymi 
spostrzeżeniami, które posłużą 
do opracowania wyczerpującej 
instrukcji.

W czasie dyskusji przybył na 
salę obrad sekietarz generalny 
CKW PPS tow. premier Józef 
Cyrankiewicz, który udzielał od 
powiedzi na /.a-iawane py*ania 
przez uczestników konferencji.

który objął stanowisko generalnego 
gubernatora Pakistanu.

Podobne uroczystości odbywają 
się w New Delhi, gdzie na Zgroma 
dzeniu Narodowym przemawia! m. 
in. premier Indyj właśicwych. Pan 
dit Nehru

Bortnowska skazana na 3 lata więzienia
WARSZAWA. — We czwirtek 

Sąd Okręgowy w Warszawie po 
wielokrotnej naradzie ogłosił wy­
rok w sprawie blokowej z Rayens- 
bruck Marii Bortnowskiej.

Bortnowska została uznana przez 
sąd winną zarzucanych jej w akcie 
oskarżenia przestępstw i skazana

Skutki upadku moralności dają 
odczuwać również we Francji. Oto 
komisarz policji byl szefem bandy 
specjalizującej się w kradzieży sa­
mochodów. Na zdjęciu „koledzy" 
.brodniczego komisarza policji z 

St. Cloud — Hoularda prowadzeni 
badanie przez inspektorów poli 

cji sądowej.
Foto SAP

Ameryka nie myśli 
o wyprawie do Grecji
Zaprzeczenie Lowetta
WASZYNGTON. — Amerykański 

podsekretarz stanu Robert Lowett 
oświadczył przedstawicielom prasy, 
że rząd Stanów Zjednoczonych nie 
otrzymał żadnej prośby o wysłanie 
swych wojsk do Grecji i że nie ist 
nieje żaden projekt podobnej wy­
prawy.

s wysuwa wnioski z
polityki partit w kierunku współ 

nego działania z partią komunisty-

Zarysowaly się trzy wyraźne gru 
py> które ścierać się będą na Kon­
gresie.

I grupa Leona Bluma zmierza do 
kontynuowania obecnej linii poli­
tycznej SFIO i do udzielenia votum 
zaufania kierownikom.
, II grupa Guy Mołleta domaga się 

zmiany polityki Ramadiera, nie żą 
dając wyraźnie jego dymisji.

III grupa reprezentująca przed­
stawicieli federacji socjalistycznych 
Rodanu i Sekwany domaga się na 
tychmiastowej dymisji rządu Rama

Kpt. Odom
poleci

nad biegunami
NOWY JORK. — Lotnik ame­

rykański Wiliam Odom, który 10 
sierpnia zakończy! rekordowy lot 
dookoła świata przez bieguny pół 
przygotowuje się do nowego lotu 
dookoła świata przez bieguny pół 
nocny i południowy. Odom zamie 
rza dokonać tego lotu 6 listopada 
z tym, obliczeniem' by przelot nad 
biegunem południowym wypad! 
w dzień. Ma on odbyć drogę na 
przystosowanym do tego celu 
bombowcu „B-32” z załogą złożo 
ną z 10 osób.

na trzy lata więzienia, dwa lata po 
zbawienia praw publicznych i ho­
norowych oraz przepadek mienia 
na rzecz skarbu państwa.

Skazanej przysługuje prawo wnie 
sienią skargi kasacjnej do Sądu Naj 
wyższego.
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Assuncion zburzone
Powstańcy paragwajscy 

ataka g zaciekle
BUENOS AIRES. — Z Assuncion 

donoszą o wzmagających się ata- 
ach partyzantów. Stolica Paragwa 
,iu jest prawie doszczętnie zburzo­
na. Opór koncentruje się w  północ­
nej dzielnicy miasta.

FORMOZA. — Okrążenie stolicy 
Paragwaju przez wojska rewolucyj 
ne jest niemal dokonane. Podobno 
rewolucjoniści rozbili linie obronne 
w pobliżu rezydencji prezydenta.

W Grecji sukcesy
wojsk demokratycznych

W Atriecaia (Tessalia) trybunał 
wojskowy ogłosił 9 nowych u,vr 
ków śmierci.

Żołnierze USA 
napastowani 

przez Niemców
BERLIN. — Ubiegłej nocy, w 

ległości kilkuset metrów od więzie 
nia kryminalnego Spandau, kilka­
dziesiąt osób zaatakowało trzech 
żołnierzy amerykańskich. Dwom 
żołnierzom udało się zbiec. "Trzeci 
został pobity i wrzucony do pobli 
sinego stawu, skąd został wyrato­
wany i przesiany do amerykańskie 
go szpitala wojskowego. Jednego 
napastników ujęto.

będącym pod bezpośrednim 
ryka’’ — Himmlera, stal jako jedno 

rezerwowa w  Szpandawie; 
podczas wojny „wsławił’’ się swą 
działalnością w Czechosłowacji i 

1 Norwegii, nade wszystko jednak w 
1941 r. w  ZSRR, gdzie jego oficero 

e stawiali bez sądu i wyboru pod 
j r  ludzi spośród uczonych, komu 

nych: Przeciwnicy walczyli na I "istów- zwiilzków zawo-
Plęści. , dowych i Żydów.

JEROZOLIM^.

Ciosami pięści
zabito 3 Arabów

JEROZOLIMA. — Podczas lió 
jek ulicznych na przedmie­
ściach Tel-Avivu i Jaffy dwóch 
Arabów zostało zabitych, pięcia 
rannych i trzech Żydów ranio-

Batalion 19. został odkomende- 
wany w sile 489 ludzi do Norwegii, 

; gdzie dostał Się do brytyjskiej nie­
woli. Obecny proces jest wytoczo- 

k^ w f milicyjnemu" “znajdujące- nL tylko 240 “ ere8°wcom- Oficer° 
mu się przed główną kwaterą1
policji,, w  centrum miasta. Po­
licjanci posterunku także odpo­
wiedzieli strzałami. Nie zanoto­
wano żadnych ofiar.

Na granicy Jaffy i Tel-Aviv 
miały miejsce utarczki pomię­
dzy Żydami i  Arabami. Grupa 
Arabów napadła na Żydów za­
bijając jednego a raniąc trzech.

_________ ____ . . .  wtorek
wieczorem Jerozolima została 
zaalarmowana wystrzałami, wy 
mierzonymi przeciwko posterun

Nowy skandal
denacyfikaty ny

MONACHIUM. Minister dena 
zifikacji w Bawarii, odebrał pra 
wo wykonywania swych fun­
kcji prokuratorowi Starbergo- 
wi. Prokurator Starnberg, są­
dzący wdowę po Fricku, b. mi­
nistrze spraw wewnętrznych 
Trzeciej Rzeszy zaprosił ją na 
kolację i  starał się odeprzeć ze 
znania jednego z świadków os­
karżenia. Proces rozpoczął się 
obecnie pod przewodnictwem 
nowego prokuratora.

Wielka wyprawa
na połów wielorybów

LONDYN. — Agencja Reutera 
donosi, że w październiku ruszy 
na Daleką Północ miedzyna-odc 
wa wyprawa dla przeprowa.izeia 
wspólnego połowu wielorybów. 
W wyprawie tei biura udział 
statki norweskie, radzieckie, bry 
tyjskie, holenderskie południo­
wo - afrykańskie japońskie.

Z  Z S R R  w r a c a j a
jeńcy austriaccy

W IEDEŃ. Korespondent A-j pracuje z władzami austriacki- 
gencji TASS donosi z Wiednia I mi, szczególnie w dziedzinie 
o powrocie do Austrii jeńców I transportu jeńców Pierwsza gru 
wojennych. Dowództwo radzie- pa jeńców przybywa do Austrii 
ckiej armii okupacyjnej współ-'około 20-go sierpnia.

Attlee stracił popularność
Opinia brytyjska domaga się zmiany premiera

LONDYN. — W kołach politycz-' 
nych krążą uporczywe pogłoski o 
bliskim kryzysie rządu Labour Par 
ty. Liczne fakty dowodzą, że pre­
mier Attlee liczy się z możliwością 
ustąpienia lub rekonstrukcji swego

Wczoraj zwrócił się premier At­
tlee do członków rządu z apelem, 
aby w okresie wakacyjnym nie o- 
puszczalj Wielkiej Brytanii. Rów­
nież Izba Lordów — postanowiła w 
okresie wakacyjnym zbierać się raz 
na trzy tygodnie na posiedzenia, na 
których omawiane będą niecierpią 
ce zwłoki sprawy.

W Londynie liczą się z tym, że w 
okresie ferii może dojść do kryzysu 
rządowego. Zasługuje na specjalną 
uwagę okoliczność, że rząd Labour 
Party stracił poparcie prasy liberał 
nej i umiarkowanej, która do ostat 
niej sesji aprobowała politykę rzą­
du.

W kolach Labour Party śledzi

Batalion morderców
ma na „sumieniu" śmierć 97.000 ludzi

Wkrótce odbędzie się w  Berlinie 
publiczny proces 240 żołnierzy nale 
żących do 19 batalionu policji, któ­
ry ma na sumieniu śmierć 97.000 
ludzi. Zabici to Rosjanie, w tym 
wielki procent kobiet i dzieci, ka­
lek i starców oraz Żydów. Batalion

1 wrześn o
k«gli<y maję opaście Egipt

NOWY JORK -  Na środowym 
posiedzeniu Rady Bezpieczeństwa 
premier Nokrashi Pasza wezwał 
Radę do wydania zarządzeń, aby 
wojska brytyjskie wycofały się z 
Egiptu do 1 września br. Premier 
dodał, że ,,Brytyjczycy nie po­
trzebują wcale traktatu z Egip­
tem, ażeby móc wycofać swe siły 
z naszego terytorium "

K to d e c y d u je

o odebraniu obywatelstwa polskiego
WARSZAWA. (PAP-) Jak wy!zamieszkania osoby narodowo-1przedmioty osobistego użytku, 

nika z wyjaśnień Ministerstwa ści niemieckiej, małżonka oraz I jak ubranie, sprzęty domowe 
Ziem Odzyskanych, starosta, Uch dzieci co do których organ itp. o
względnie prezydent miasta jest | Bezpieczeństwa Publicznego wy 
władzą powołaną do orzekania l stąpił -

skiego, przepidku mienia postępowania jest nieznane, | po-
wysiedlenia z obszaru Państwa ; wzgl. osoby te są niezdolne do '  J’ cp_Pobawienia obywatel 

rlzinlań ni-nwiireh to włnilza I !>l" a  0 ,a z  ZlUniesClĆ W tymżenarodowości działań pr
administracji ogólnej winna 
wystąpić do Sądu Grodzkiego o 
wyznaczenie kuratora.

Władza Adr.iinistr.Ki Ogól­
nej winna zawiadomić o toczą- 

. • • - i cym się postępowaniu małżonka
stwa Publicznego. O ile miejsce j  dziecl do Iat 18 zainteresowa­

nej osoby a jeżeli dziecko tej 
osoby mające ukończonych lat 
13 wyrazi chęć pozostania na­
dal obywatelem Państwa Pol­
skiego to należy zawiadomić 
władze opiekuńcze.

W toku postępowania w*adzs 
administracji ogólnej może tsrzs 
dzlć zajęcie majątku osoby, rantu 
żonej pozbawieniem obywatel­
stwa. Nie są jednak tym objęte

Odnośne postępowanie może 
być wszczęte na wniosek powia 
‘owego, miejskiego lub woje­
wódzkiego L rzędu Bczpi

się z niepokojem zmianę nastrojów 
w liberalnej i umiarkowanej częś­
ci opinii publicznej. Szczególnie cha 
rakterystyczną jest okoliczność, że 
prasa liberalna bardzo ostro ataku 
je osobę premiera Attlee, domaga­
jąc się jego ustąpienia. Należy rów

Tajem nica i po lic ja
otaczają Komisje ONZ w Grecji

RZYM — Liczne osoby pr-.yby 
wające w Grecji opowiadają o 
nienormalnych warunkach w ja­
kich pracuje bałkańska komisjr 
ONZ Według tych informncyj, 
wszystkie posiedzenia komisji 
trzymane są w ścislei tajemnicy 
Hotel, w którym urzędują człon 
kowie komisji, otoczony jest tai- 
ną policją. Traktuje ona brutal­
nie każdego, kio by chciał zło-

wie bowiem znajdują się częściowo 
w  niewoli, częściowo zaś w brytyj 
skiej strefie okupacyjnej skąd mi­
mo częstych domagań się władz ra­
dzieckich, dotąd nie zostali odesla 
ni do strefy wschodniej.

14 nowych pomników
stanie w Leningradzie

Lenin- klucho-Makłaja i wynalazcy A. 
Popowa.

W najbliższym czasie 
grad.wzbogaci się o 
wych poranków uczonych i dzia­
łaczy kulturalnych, których na- 
wiska związane są z histoiią 
miasta.

Na placu S tuki naprzeciwko 
Muzeum stanie n, wy pomik Pu 
szkina. Przy prospekcie Suworo 
wskim stanie pomnik M Ni-kra 
sowa, na placu Maneżnym — M. 
Lermontowa, w ogrodzie O1 m 
pia — A. Gribojedowa, w parku 
na prospekce Gorkiego — o om 
nik Gorkiego, na placu Teitral 
nym — pomnik M. Rimskiego- 
Korsakowa. Przed* gmachem Uni 
wersytetu staną oomniki wybit 
nych uczonych P Czemyszew» i 
W. Dokuczajewa.

Planowane są poza iym poram 
ki wielkiego fizj *loga I. Pawic- 
wa, pisarzy i pubbcystów W Bie 
lińskiego, N. Dr-brolvbowa, K, 
Uszyńskiego, podróżnika N, Mi-

nież podkreślić, że „Times’’ ostat­
nio zmienił swój stosunęk do rzą­
du i krytykuje jego politykę.

Przeglądając dzienniki londyń­
skie, dochodzi się do przekonania, 
że jedynie „Daily Herald’’ organ 
Labour Party, broni rządu.

żyć oświadczenie. Koresponden 
ci prasy demokratycznej nie są 
dopuszczani na posiedzenia.

Z tonu korespondencji komi­
sji z rządem Jugosławii, Bułgarii 
i Albanii można wywnioskować, 
że większość komisji, znajdująca 
się pod wpływami anglo-amery- 
kańskimi, zajęła wyraźnie wrogą 
postawę wobec tych krajów.

Zgodnie z wiadomościami, któ­
re docierają do publiczności, na 
zebraniach komłsii wciąż pona­
wia się próby kneblowania ust 
przedstawicielom radzieckim. Se­
kretariat z reguły przekręca o- 
świadczenia przedstawicieli ra­
dzieckich i wypuszcza je w obieg 
w formie zniekształconej. Dono­
szą również, że policja eskortuje 
delegację radziecką i że wszyst­
kie osoby, które się z tą delega­
cją stykają, poddawane są bada­
niom.

Ostrzeżenie nababów
przed h tieryzo(iq

NEW DELHI. „Hlndustan T i­
mes" zawiera surowe ostrzeże­
nie pod adresem książąt, którzy 

I nie należą jeszcze do Unii in­
dyjskiej

Dziennik pisze, że Indie nie 
będą tolerowały istnienia ośrod­
ków zamieszek i hitlerowskich 
metod nababów i maharadżów 
— którzy zebrali zapasy broni 
którym niepewni przyjaciele 
przyrzekli amunicję i  broń. O- 
strzeżenie skierowane jest głó­
wnie do najważniejszych 
państw Indii: Hyderabadu, Bho 
palu i Indory.

Władza Administracji Ogól-

Indzaj Sl wa ora.z zaJ»ieścić w tymże 
orzeczeniu rozstrzygnięcie, co 
do małoletnich dzieci małżonka 
osoby pozbawionej obywatel­
stwa i jej majątku.

Tysiączny statek
wszedł do Gdańsko

GDAŃSK. Wszedł do portu 
gdańskiego tysiączny statek li­
cząc od pocztąku roku. Jest nim 
duński statek „Aslaug", który 
przybył z portu Naksakow. Sta 
tek zabierze z Polski transport

Z prasy zagranicznej

„Panie ministrze! 
pan&pdziezamordcwsny'

„Action” — „Tygodnik Nieza­
leżności Pranej? ujawnia, że mi­
nistrowi spr. wewn. IV Republik* 
Edwardowi Depreux, szczeremu 
demokracie i  wybitnemu socjali­
ście grozi śmiertelne niebezpie­
czeństwo.

Punktem wyjścia artykułu „Re 
velatora” jest nie dawny spisek 
„czarnych maąuisaraów”, o k.ó- 
rym nagle ucichło.

„Sprawa wydalę się po­
grzebana. „Ależ to operetka 
z czarnym maąuis, niebie­
skim planem* zamkami bie- 
lońskimi i generałami

Gdy słyszę takie opinie 
przypominają mi się wypad­
ki z przed 12 lat, kiedy to 
podobnie ironizowano i żar­
towano z Cagoulardów. Ale 
24. 1. 1937 r. znaleziono w 
Boulogne zwłoki sędziego Na 
vachine, 17, 5. /ginęła faje 
mniczo Letycia Toureaux, 10. 
6. natknięto się na zmasakro 
wane sztyletami ciała braci 
Roselli itd. itd.

„Obok nich istnieli także 
i ci, którzy rzeczywiście wie 
dzieli wszystko: Dormoy i 
Mandel, kolejni ministrowie 
spraw wewnętrznych. Mieli 
w swym ręku kompletne 
dossier ówczesnego podzie­
mia, znali istotnych kierowni 
ków spisku, wiedzieli, że 
cagoulardzi to tylko odgałę­
zienie potężnego ruchu syn.ir 
chicznego, że są kontakty 
między synarchami a ban 
kierami, falangą Franco, wy­
wiadem włoskim, reksistarni 
-  -w- m. Mogli udowodnić,
że istniały cztery grupy je- 

I organizacji: vichyssow 
ska z Petainem, jako „wież- 
...m mistrzem”, paryska z 

•rm. pólnocno-afry 
kańska wokół Girauda i lon­
dyńska pułownika passy, któ 
ra in filtrowała „wolnych 
Francuzów.’’

Ponieważ wiedzieli za dużo, 
musieli umrzeć. Po kapitulacji 
szybko regulowano rachunki. 12 
lipca 1941 r. b. min. Dormoy zo­
stał w ohydny sposób zamordo­
wany na rozkaz Vichy. Morder­
cy uszli bezkarnie. 7. lipca 1944 
r., ziemia pali zdrajdom pod 
nogami, nie zapominają zabić 
strzałem w kark Georgesa Man­
del w lesie Rambouillet.

Historia powtarza się teraz od 
początku. „Czarne maąuis’’ to 
kontynuacja Cagoulardów i narzę 
•Izie W ręku synarchii. Min. De 
preux wie o tym i wie dużo wię­
cej. Wie

„że osławiony pułkownik 
„Bochun” (z Brygady Świę­
tokrzyskiej przyp. red.) stal, 
krąży w tajemniczych cela,’ 
między Avenue Castiglione v 
Paryżu, a hotelem „pod lwei 
flandryjskim” w Bruksc' 
Czyż ten ślad nie wskazuj 
że faszysta Anders może by 
najwyższym szefem „czarne 
go maąuis'’ w Europie; 
że pierwszy spisek cagoular­
dów w r. 1940 zakończył się 
dojściem do władzy „głów­
nego dyrygenta” Petain;, 
Spisek dzisiejszy chyba lak 
że posiada stojącego niby da 
leko „szefa orkiestry", który 
oficialnie nie kontaktuje się 
ze spiskowcami, ale gotów 
jest sięgnąć po władzę, gdy 
by spisek udał się".
Że min, Cepreux wie o łym. 
ło jest dla niego bardzo nie­
bezpieczne. Wiedzieć nie wy 
starczy! Trzeba wiedzieć i 
działać. Jeżeli chce zapewnić 
sobie bezpieczeństwo własne 
musi unieszkodliwić wszysi 
kich spiskowców. 1'douardzie 
Depreu*! Wrogowie Republi 
ki nigdy nie darowują! Niech 
Pan pomyśli o Jerzym Man- 
dcl i Marxie Dormoy/’’



Cm H s ll sit s Wargi „B lf i is i l i "
Ostrzeżenie dlo pogrobowrów hitlerowskie! okupmji

Wydaliśmy bezwzględną wal­
kę korupeji i nadużyciom, lich­
wie i spekulacji, bandytyzmowi 
politycznemu i gospodarczemu, 
wydaliśmy walkę przemytnikom. 
karierowiczom i koniunkturali­
stom; podjęliśmy walkę o pod­
niesienie poziomu moralnego 
wszystkich obywateli państwa, 
li.e oszczędzając własnych szere­
gów.

Wydaliśmy także bezwzględną 
walkę tępocie politycznej tej czę 
jei społeczeństwa, która dotych­
czas jeszcze nie wie gdzie leży 
(Polska. Tym wszystkim, Którzy 
Słuchając audycji z. granicznych 
b Polsce, nie umieją dosłyszeć 
głosu polskiej .ziemi, która . ich 
żywi, tym wszystKiii?. którzy Za­
chłystują się słowem Polska a 
postępują, jakby byli polską emi 
gracją w Polsce.

Niepewność juna, niespotyka­
na w dziejach ludzkich, zdettaluo 
wanie wartości życia ludzkiego c- 
raz systematyczne wyniszczenie 
sił gospodarczych Poiski bzZez 
faszyzm, postawiły spoleCZeń;iwc 
nasze w tragicznej sytuacji. W 
czasach okupacji walka o przeży­
cie dnia była piertCSZym i naj­
ważniejszym nakazem a każda 
droga i każdy sposóh ty elki Wy­
dawać się mógł dobry.

To dodatnie, zdrowe postępują 
nie ludności, zmierzające do ć- 
brony przed biologiczna zagładą 
Narodu, miało jednak ; drugą u- 
jemną stronę — łamało Słibsze 
moralnie jednostki, dla których 
cały sens istnienia śtićsżćżal się 
w instynkcie „przetrwania'1 
Wszyscy kombinowali, handlową 
li — jakoś żyli. Ale też już wćw 
cźas można byló źaefcślełwóferóć, 
że wśród tej Należącej arfnii wy 
radZał śię Znaćźny Ódśetek szaka­
li wojennych, którZy ogólne Zu­
bożenie, nędzę i fźy ór&ż nferóde 

' We uczucia patfiotycźńe uM-eli 
zręcznie Zamieniać ńa dolatw i 
Zlotó. J3k dalece ■iirojńa pótćże- 
ba przemieniła §ię w niezdrówy 
nawyk, jak dalece owa chęć do­
raźnego i dorywczego zyska fkś 
fflła Moralne oblicze Społeczeń­
stwa, widzieliśmy pierwszych 
miesiącach, ba! w pierwszych ,'g- 
lach niepodległości: Nierrtęj zo­
stali wypędzeni poźcstał jednak

pogróbowiec, który ży! i działał. 
Nastąpi! dosyć wyraźny podział

Podczas gdy najzdrowsze, tiajbar 
dziej wartościowe i najlepiej u- 
świadomione Warstwy narodu z 
proletariatem polskim ńa czek 
od pierwszej chwili odzyskania 
niepodległości Stanęły do cdb do 
wy kraju, zrzucając z siebie de­
moralizujące i deprawujące spo­
soby okupacyjnego zarobkowa­
nia — bardzo poważny odłam 
kombinował,' handlowa! dalej, 
lub też czekał na iak eś zmiany.

Ci ludzie zachowywali się nie 
jak współgospodarze Ziemi pol­
skiej, dokumentujący sWą procą 
bezwzględne ptaWO do jej posia­
dania i kierowania ej lósam1. 
flje jak przechodzień jak obcy, 
którego Zaleczenie rab ttojen- 
nych Polski ani Ziębi, ani grroje'.

Mało tego: riie pomagając, kry 
tykOWali, siali ferment i zattęt W 
umysłach prac.iiąCyeh, tak jakby 
obiektywna wartość - siły gospo­
darczej państwa i stopa życi.-wa 
Obywateli nie Zależała od wspól­
nego, hafmónijftógc wysiłku 
wszystkich obywateli jakby wy 
Starczyło zmienić rząd i jedan u- 
Strój na inny, a wierzby zacięły 
by rodzić gruszki, ?. kamienie 
źmoże; jakby ewCutiroina pófńać 
i  pożyczki zagranicy eie były u-

{o wy korzystaliście dlatego tyl- 
-  - jńcy iaste-

ZDEPRAWOWANI MORAL­
NIE f ŚLEP! POLITYCZNIE.
Gwoli spraw.ediiwości trzeba 

jednak podziehć- tych żyjących 
jeszcze na marginesie pracujące

zależnione przede wszystkim od 
istotnej wartości naszego mająt­
ku narodowego, którego wartość 
z kolei pozostaje w ścisłej Zależ 
ności od ilości i jakości jej pracy 
włożonej przez społeczeństwo 
Oczywiście pricy produktywnej.
Tych pasożytów jest jeszcze nićl _  łla 
mało: nie pracują, nie dlatego, g0 społeczeństwa na dwie katego 
żen ić  ma dla nich pracy, ale • -
dlatego, że się im to ,,nie opła­
tą ”, że ich tryb życia jest im Wy-' 
godńiejśży.

Dlatego tfeż pod adresem tych,, 
któtzy W tdrodżonej Polsce za- 
thowywa^ j żstwwai’ mental­
ność i'metody -acy z cżasóW 0 
kupScji niemieckiej, wysuWśińy 
liężkić oskarżenie: przez uchyla- 
sie się od produktywne; pracy ha 
rzecz Polski, pfźfeś sńóje postę 
poWante wobec Narodu i Pań 
Stwa,

ŻUBÓŻYLIScIe MAJĄTER
NAłłODbW Ż O TAKĄ WA&-
TOSC, JAKĄ iftZFDSTAWtA
ŁABY WYKONANA PftZCZ
WAS PftAfcA:
FfŻCz ten ÓSies ć'-fsu byliście, 

paśóżytnićżyihi żjadfećżamt ma­
jątku narodowego 1 Ągó chiftba, 
który .polski robotnik, chłop 
i fńteligent, pracująćy W ćt^źkićh 
i zńójnych warunkach Wytwa­
rzał na potrzeby kraju a ź fcłórć

X n a szeg o  staweripisfec

rie: jednych zbałamuconych ogłp 
piającą propagandą lagraniczną- 
■ zakapturzomi reakcji krajo­
wej, nie dojfżatych do polityczne 
go zrozumienia istotnego celu tej 
propagandy i drugich — zwy 
kłych zbródniariy, świadomych u 
pełni, że przez uchylanie się od 
pracy większego odłamu społe­
czeństwa ohrJża się silę Pań­
stwa, deżorgatv/uje jego życie po 
śpodarćźe, osłabia kraj działając 
ńa fzećż tych państw, w których

interesie nie tety rozw ój i potę­
ga Polski.

Takie postępowanie obywatela 
w każdym państwie i w każdym 
ustroju kwalifikuje się jako zdra 
dę główną,

Czas spojrzeć rzeczywistości © 
oczy, ęzas zawrócić z tej hanieb­
nej drogi, nie mającej nic wspól­
nego z interesami naszego Naro­
du, zanim nie będzie za późno, 
zanim pracujący nie zaprotestują 
przeciwko pasożytom i zsnińz 
Rząd nie będzie zmuszoy chwy­
cić się radykalnych środków i 
wprowadzić społeczny przymus 
pracy dla tych którzy dotych­
czas nie zbudz‘ii się z letargu 
„przetrwania”, a karać bezwzglę 
dnie zbrodni nzy, świadomie 
działających na szkodę Pań-

„P ostępow y44 Stassen
w yznaje reakcyjne poqlqdy

Harold Stassen polityk i jeden 
z kandydatów ńa prezydenta 
UŚA ogłosił w pfzeinóWieńiu wy 
sującą propozycję S-aśsen ,wypo 
Wiedział się za opracowaniem 
10-letniego amerykańskiego pla­
nu eksportowego, przewidujące-

KTO WINIEN?

O b je k ty w fta a c e fta  
Sprdsuoźddrtłe fó
o sto$nnka<h iwidtttwyth

NOWY JORK. — Ogłoszone zóśta 
ló pierwsze, doróeżńe sprawozdanie 
sCfercfarża generalnego ONŹ.

W stówie wstęphjTn napisanym 
pftez, sekretarza geńeHsTriegó —
Trygyś Łie, podkfeśla ie piScę te 
są odbiciem rótnorodriefcl zagad­
nień śWiatóiCych, a jednóćżeśfdC dó 
Wodzą Chęci podpórządkóWafiia Się 
cotaz bardziej tej międzynarrido- 
wej Organizacji. '

Jednak — pisże łrjżgrć Łfe — Wś 
padfei tegoroczne wskazulg nft pew 
ną, niepokojącą tendencję, W Wielu 
poważnych Wypadkach, w których 
została powzięta decyzja, wprowk- 
dzehie jej W Czyń byló ópóźftfójte 

w  sprawozdaniu pedkteśtóno tru 
dności, na jakie napotykały komi-
Sje W Wykonywaniu Swych prSć.

Trudności te Wypływają nie tylko 
ż warunków góśpódarcZyćh, lecż 
także z sytiiacji pólityćźńej, która 
odbija się w CaJcj międzynafddbwej 
dżiaiainośći pólityCżhoj, goSpodaC- 
czej i spoieczrićj.

Trygte Life nie uważa jednak o- 
bfecnej sHuacji światoWfej źa tak nife 
pokojącą i kofieży swfe SpraWÓżda-

s a s — -

w szeregń prócesó1*-, któro r.a 
Wześfrzćhi ÓStJrtnićłi miesięcy od 
bywają się W Eólsce z óskalżetiia 
ó przfiitilćtnó&ć do organizacji 
podzleiftoyćh ntejedhakrottfie jńż 
■słyszeliśmy z tiśt ośkałżonych 
twierdzenia, że tkwili w podzie­
miu dla'tfegi>, ffófflćwfeż nikt ich 
nie odwoływał. Ci ludzie nie 
chcieli decydować sńmi 0 tyth 
czy idń dobrą czy też złą drogą, 
czy oddają rzetelną przysługę 
Polsce, ćzy też hamują jej pęd 
do rożWójU, cży ptaćUJą dla do­
bra i pomyślności swej ojfezvzńv 
czy też pracują hń jej IgUbfe. 
oni uważali, że droga, na którą 
fżeszii, byłą wytyiaona ófcrośió- 
ńyml dyspózyćja/hi h-lMż, kleić 
uwóźan dia siebie ża miatedajhe. 
Brak ódwoiańia tych dyśffóżyćji 
htan ta  hakaż utt-źymawa Us.aió 
ńegó iriCftdiu, za ohÓwiąźek Wy 
trwania.

Te słowa dóhÓŚftie ha
procesie pik. ft'źep’g'ćkiegU,

ifhię IjWh haseł i dla żreaiizów8- 
ńi'a hakreślóńego programu po­
djęty zośtał w Polsce ogromny 
wysiłek. Wyrazem tego wysiłku 
były w plefwSzym okresie po w? 
zWolehitt urućhorftffthe kopalnie, 
huty i Wszelkiego rodzaju zakła­
dy jifzethyslówe, odbudowa pro 
dukcjl rolniczej w Polsce, stawia 
nie na nowo zburzonych nU Sku­
tek działań woiennych mosty, «a- 
prawiańe dróg- itp

W imię btidówy nowej i le­
pszej przyszłości szerokich ftias 
Pracujących w PólSće LUdO vej 
pÓdjęte żóśtaiy w ftaśzyrii kraju 
ógtómhe Wysiłki dia edhudpwy 
szkolnictwa ita WSżyśtkfch stóp- 
ni.ich. Mimo .oibrzymic', trudne- 
ŚĆ1 w Szybkim tempiC ódbudóWa-
M 'i hkół poWSżećhńych,UJ .U ,. Jb.

bne słowa słyszymy również .. 
tokti tóCząće^ó się ohecńie pfócC 
su krakowskiego przeciwko głó­
wnemu komendahtówi WiN-ti 0-
raz. sztabowi jego wspólpraeo- 
O k ń w .

Trzeba pamiętać, £e obóz pK 
WN od pierwszych chwil objęcia 
władzy na terenach wyzwolo­
nych stkle głosił tę prawdę, że 
walka na terenie kraju już Się 
zakończyła. Z cfewfią wypędżeiiia 
Niemców znikną! przedmiot ata­
ków, walka straciła ten Sens, jaki 
posiadała W cźJŚie Okupficji. Na­
ród Polski zbyt mocno wykrwa­
wił w ciągu długich lat woiny, 
zhyl Ciężko został dfetknięły w za 
kiesie SWych żdoihbŚCI hiolfiglcz- 
rićgó rozwójti. źłiyt wielkie po­
niósł ofiary, zbyt poważfie do­
tknęły go żńiśżćzenla łnafCrtalne 
aby wolno mu tyto chocłaihy c 
jeden dzień przcdltiżkć stah nlepo 
koju na śwfeich ziemiach pd lista

u działań wojennych.
Takie hasła głpsił w Polsce po 

wbjenńę) rZiz PKWN, nakreśl;
....... prtgł-t -  -

ior.o liczne śżkoly źawodó- 
fre, ślwotźóhó elfy szereg wyż- 
"źyCh uczelni.

Te wszystkie osiągnięcia obok 
szeregu innych przez nas nie wy 
mienionych łeiały na linii wy- 
tkniętej jłtzfeż atłóż akłftdlfrStycz 

który ująi w swe reee stfef 
Izy w Polsce, ustalił program 

dżiaiahia oraż wziął na sietól od 
Jiońdeażialńdść ŻS jego wykohd- 
Wk.

Zdajehiy śohife jedńak Śpikwę, 
że Obóz PKWN-ti muśiał rówHb- 
cześnlfe toczyć walkę w kraju d 
uznanie powszechne dia nakre­
ślonych piżeż feiega planów, mu- 
siąt tównocżfeShie żdohywać Uzna 
file dlń swoich zamierzeń I pojlar 
ćig Ilia Swbifeh wyślłków. Społe- 

•ństwo polskie żhył dłiigó fcyłfl 
jjfówSdąone po błędnych flrógafeh 
historii żhył Silnie było pfżywlą 
żałife 8o Ut&rłyth lótmilh kłóte 
dławiły jego fozwój.

Wydawało się więc, że kiedy 
nastąpi widoczne zespolenie sil 
twórczych, które w kraju wzięły 
na siebie ster Iośów ttasżegó pan 
stwa w nowym układzie stbsim- 
kói'v z elementami cińłgtacyjny-; 
mi, które żde-ydowały się śVżiąć

żfe z tym Momentem wokoło po­
wołanego Rządu jedności Naro­
dowej zgrupują się wszystkie si­
ły, jakimi dysponować mógł na­
ród.

P. MiRóISjczyfe I Inni przedsta­
wiciele jego stronnictwa chętnie 
pżżybiferali pazę odpowiedzial­
nych przedstawicieli emigracji 
polskiej 1 za takich byli uważani 
przez pewife Sfery w kraju. O 
prezesie Polskiego Stronnictw,i 
Ludowego Mówiono jako o akow 
skim premierze. W tych warun­
kach ludzie, którzy dotychczas 
Stali ńa uboczu, lub też nlechęf- 
fiife; 8 haWet Wrogo byli ustosun­
kowani do OhożU PUWN-u ntieli 
prawo oczekiwać do siebie skie­
rowanego wezwania: „porzućcie 
obojętność lub negację, Polsce 
pótrżcbhe śą waśże Siły, tPasze 
zdolności 1 ufńlejęfhóŚci.

Fik, Rzepecki mówił ffa Swoim 
procesie w słowach pełnych wy­
rzutu, że podobne wfeżtyańle ńie 
padło. TUdełSzH, że lakle ffeerwa 
Ule rżiieorie we . Właściwym nic- 
{ńfeńćłe tnogło rCżladowa.ć nodżic 
mie w Polsce. To samo tw ierdzą 
oSkatźehl w procesie krakowskim 
Takie jednak wezWanfć nie pa- 
dlo i odpowiedzialność za TO Spa

i na przywódców PSL.
Ż przebiegu dotychczasowych 

procesów wynika, że p. Mikołaj 
cżykowt było da rękę isthlanle 
pódźletnia, 8 podżiemie UW848lo 
że jego Cele i cele legalnej Opoży 
fcji są identyczne.

W tókn procesów osk&tżcnl 
przyznają się do błędów, uznają 
swe winy, sąd każdorazowo bic- 
rże pod Uwagę Stopień szczerości 
ich wyznafi. ‘Dla ogółu jednak 
społeczeństwa polskiego jedne 
twierdzCńle ma hlfcwątptlwy tlę 
żar gatunkowy. Wszystkie siły 
przefclwstan-iające śię nowej Pol 
śće Ludowej weszły na bezdroża 
na których żngttWońy żośtai nic 
tylko sens polityczny, troska o 
UbbZO i przyszłość kraju, honor 
i uczciwość obywatela, ale naj- 
rrymitYWftlejśże Zasady moralne.

go wywóz 10 proc, całej p riiuk 
cji przemysłowej i rolniczej USA 
przy czym należność za tę część 
eksportu byłaby pokryta nie w 
dolarach, lecz w surowcach lub 
innych dostawach.

Państwo, które zechciało bś ko 
rzystać z tego rodzatu eksgrriu 
amerykańskiego musiało by 
znieść cenzur^ prasową, udzielić 
gwarancję pełnej wolności dzia­
łania dla obywateli i kapitału a- 
merykańskiego oraz zaprzestać 
dalszyoh kroków na „nieszczgśli 
wej drodze Socjalizacji i nacj >na 
llźaeji”. 1' "

Stassen zastrzegł się, iż pro­
gram ten nie jest przeciwko ni­
komu Wymiefz?ny, odrzucając, je 
dnocześnie w ostrej formie końce 
poję jakiejkolwiek pomocy mili­
tarnej.

Hasło „koniec z socjalizacją' 
przewija się również w rozważa­
niach nad nowym planem Lend 
Lease pisma Walistreet jotir- 
nal". Sądzi ono, że wszystkie _do 
lary nie będą mogły pomóc Źa- 
chodniej Europ'e tek długo, d ipó 
ki nie będzie przywrócona Wol­
ność gospodarcza.

Znamienne jest zakończenie ar­
tykułu piżma wielkiej, finśnsury 
amerykańskiej, odsłaniające Beż 
zażenowania przyłbicę:

i,FilożOfia polityki goŚpódSr-
Cżej ńie tylkó w Rosji i w kra­
jach znajdujących się w jej 
sfetze wpływów, lecz również 
w wielu państwach zachodnio­
europejskich odrzuca jednak, te 
fozwiązania. A bezpośtedide 
inwestycje amerykańskie by­
łyby jedynie wówtzas możliWe 
do przeprowadzenia, gdfby 
wszystkie tego rodzaju ekśpetw 
menty sóCjalizaCyjne były żfe- 
mechane".
Trudno 6 jaśniejsze sformulo- 

ranie planów Wallstreet, dążą­
cej do likwidacji przez państwa 
europejskie polityki uspołecznia­
nia przemysłu, a tyin samym do 
umożliwienia penetr&cji kapitału 
amerykańskiego i roźszerzśnia 
wpiywÓW politycznych U ŚĄ  na 
kontynencie europejskim. Tego 
się USA w Europie nie dócae- 
kają!

(2te@ (a)@ @ (2)fcŚ© .W 8S
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ANGLIKOM PRZEJAŚNIA SrĘ.
Zawarta ostatnio umowa han­

dlowa polsko-radziecka jest kor. 
sekwencją stałego umocniania sto 
sunków z naszym wschodnim są 
siadem. Stosunki handlowe pol­
sko-radzieckie mają coraz więk­
szy ( zasięg, wymiana towarowa 
jest coraz bardziej wszechstron­
na. ,W  swoim wywiadzie praso­
wym po powrocie z Moskwy tow. 
wiceminister Grosśfeld podał co 
będziemy sprowadzać ze Z wiąz 
ku Radzieckiego. W długiej lita 
nii wyszczególnionych towarów 
znajdujemy nie tylko rudy żela­
zne i  bawełnę, podstawowe su­
rowce dla dwóch olbrzymich ga­
łęzi naszego przemysłu, nietyłko. 
rozmaite inne iudy, niezbędne 
dla uszlachetnienia naszej pro­
dukcji, nietyłko naftę, benzynę 

- i  smary, ale również części'zapa- 
sowę do traktorów i samolotów 
oraz ‘ urządzenia elektrotechnicz­
ne, kinowe i radiowe.

My ze swej strony dostarczamy 
w ramach umowy tkanin wełnia­
nych i bawełnianych, wyrobow 
dziewiarskich i konfekcji, wyro­
bów naszego przemysłu hutnicze 
go, porcelany, • wyrobów szkla­
nych, artykułów chemicznych itp.

W miarę powiększania z naszej 
strony liczby eksportowanych to 
warów wymiana ze Związkiem 
Radzieckim staje się, dla nas co­
raz bardziej korzystna. Tow 
Gróssfeld podkreślił, że eksport 
naszych towarów tekstylnych do 
Rosji pokrywa w dwóch trzec-.ch 
należność za sprowadzoną ba veł 
nę, ale na wyprodukowanie tej 
ilości towarów zużytkujemy tyl­
ko 17- proc, sprowadzonego z Rę- 
sji surowca.

Dzisiaj obroty nasze ze Związ­
kiem Radzieckim niczym nie przy 
pominają polsko-radzieckich sto­
sunków handlowych z 'okresu 
przedwojennego, kiedy tó przy 
-głosiliśmy z Z. S. R. R. towarów 
'r^firiepełne 10 milionów zł., rocz­
nie, a Wywoziliśmy za 1,5 milio­
nów zł.

Pamiętamy, jak to przed ro­
kiem jeszcze prasa angielska z 
dużym przekąsem wyrażała się 
o stosunkach handlowych polsko- 
radzieckich. Ile na ten temat by­
ło złośliwości, ile zniekształceń, 
a niejednokrotnie wręcz fałszów.

Tym większą mamy obecnie sa 
tysfakcję, kiedy na ten sam te­
mat zaczyna pisać spokojnie, rze­
czowo, a nawet z uznaniem. „The 
Economist”, czołowe czasopismo 
angielskie w numerze z dn. 17. 
czerwca br. omawiając świeżo za 
wartą umowę handlową polsko- 
brytyjską, podkreśla równocze­
śnie efekty naszych wysiłków w 
dziedzinie rozbudowy naszego 
handlu zagranicznego stwierdza­
jąc, że w ciągu pierwszych dwóch 
lat Polska była pochłonięta po­
rządkowaniem chaosu powojen- 

'  nego, „The Economist" stwierdza, 
że „...obecnie w trzecim roku po 
zakończeniu wojny Polska, stała 
się ogniwem między Zachodem i 
Wschodem". Kwitujemy te słowa 
poważnego czasopisma brytyjskie 
go naprawdę - pełną satysfakcją 
Przecież nam o nic innego nie 
chodzi, jak tylko o to, aby nasi 
przyjaciele z zachodu rzeczowo o- 
ceniali naszą rolę w Europie '  wy 
siłki zmierzające do usunięcia 
straszliwych ran, zadanych przez 
wojnę naszej gospodarce narodo­
wej.

Obecnie już „The Economist ’ 
rozumie, że ...nic dziwnego, że w 
1946 r. polski handel zagranicz­
ny nie był jeszcze — poza Związ 
kiem Radzieckim — praktykowa 
n-y na szeróką skalę".

Z cytowanego artykułu o pol­
skim handlu zagranicznym nie 
możemy odmówić sobie satysfa­
kcji przytoczenia jeszcze jednego 
ustępu. „The Economist" pisze: 
„Należy zanotować ciekawy szcze 
gół: polski handel zagraniczny 
kalkuluje się oficjalnie w dola­
rach amerykańskich nawet w o- 
brotach ze Związkiem Radzi ec- 

- kim” . Es

I I Krwawa Środa" 15 sierpnia 1906 r«
Dzień zemsty proletariatu polskiego

Polski ruch rewolucyjny, któ • 
ry w latach 1905—1906 ogarnął 
cały zabór rosyjski, powstał i 
działał w łączności ż ruchem re­
wolucyjnym rosyjskim.

Całe imperium carów znalazło 
się pod obstrzałem rewolucjoni­
stów, którzy podjęli walkę ze 
znienawidzonym śystemem lzą- 
dów carskich w imię wolności po 
litycznej i społecznej świata pra­
cy. Krwawe te zapasy, w któ­
rych jednak strona uzbrojona by 
ła w głęboką wiarę w ideę socja 
listyczną i rodzący się stąd fana­
tyzm zbrojnegę czynu, a druga 
— w siłę, musiały skończyć się 
porażką klasy robotniczej.

Podczas, gdj w Rosji ostatnim 
potężnym zrywem walczącej kla­
sy robotniczej było grudniowe 
■powstanie moskiewskie 1905 r., 
zakończone wymordowaniem po­
nad 1000 robotników rosyjskich 
bohaterskiej załogi Priesni, to w 
Polsce ruch rewolucyjny trwał 
jeszcze w niezmniejszonym natę­
żeniu przez cały rok 1906 i część 
roku 1907.

DLACZEGO STRZELANO?
W dniu 15 sierpnia, 1906 t. na 

terenie całego kraju dokonano 
licznych zamachów na .policjan­
tów i żandarmów, w dniu tvm 
jak czytamy w odezwie Central­
nego Komitetu Robotniczego Pol 
skiej Partii Socjalistycznej z dr.ia 
18 sierpnia 190*' r.:

„Kula rewolucjonisty zaśwista 
ła groźnie, ostrzegawczo i karzą- 
co w powietrzu dusznym od uci 
sku i gwałtu.

Nie chcąc by jego wysiłek re­
wolucyjny zemdlał całkiem i ze­
szedł na marne nie chcąc utra­
cić wiary w siebie, proletariat 
nie mógł a s  -piec. by bezmyślny­
mi obławami w yrywano ciągle z 
jego szeregów tysiące ofiar, by 
je pozbawiano wszystkieh warun 
ków ludzkiego 'ywota w okrop­
nych lochach, by katowano po 
cyrkułach...”

W tej atmosferze gwałtu i u- 
cisku, „Krwawa środa" stała się 
gromem zemsty ze strony walczą 
cego o swoje święte prawa pro­
letariatu polskiego, gromem, któ 
ry  ugodził wielu wrogów klasy 
pracujądej i narodu polskiego.

W dniu 15 sierpnia największe 
nasilenie przybrały zamachy do­
konane przez członków Orgawza 
cji Bojowej w Warszawie i Łodzi. 

BOMBY 1 STRZAŁY 
W WARSZAWIE

W Warszawie pierwszy sygnał 
do walki dala robociarska Wola. 
Około godz. 9 rano przy rogatce 
wolskiej zabito policjanta, który 
pełnił służbę w asyście żołnierzy 
W kilkanaście minut potem roz­
poczęła się strzelanina w różnych 
punktach miasta, a mianowicie 
na ul. Solnej, Marszałkowskiej, 
na Nowym Swiecie, Pawiej, Na- 
tolińskiej, Hożej, Dzikiej, Obo- 
żnej, Starym Mieście i na Pra­
dze.

Dokonano też zamachów bom­
bowych — w południe rzucono 
przez okno .dwię bomby do cyr­
kułu policyjnego przy ul Chłod­
nej w chwili, gdy w głównej sali 
kancelaryjnej zgromadzeni byli 
urzędnicy wraz z zastępcą Komi­
sarza i kilkoma rewirowymi. W

wcu, Gąsinie,- Sokołowie, Mińsku 
Mazowieckim oraz po osadacn 
i wsiach, jdk Satriki (pow. gostyr. 
ski) Proboszcowice (pow. łódz­
ki), Wrzosowa i Ostatni Grosz 
(pow. częstochowski), Solec (kie 
leckie), Dobre i Rudzienko (pow. 
radzymiński).

Ogółem dnia 15 sierpnia 1906 
r. zginęło w Królestwie Kongre­
sowym 35, a rannych zostało 52 
funkcjonariuszy caratu. Prasa za 
graniczna porównywała „Krwa­
wą środę" z nocą św. Bartłomie­
ja-

CELE TERRORU PPS
Masowy terror miał na celu: o- 

żywienie ruchu rewolucyjnego 
i oddziaływanie na społeczeństwo 
które rhoglo się przekonać o go­
towości’ Partii do podjęcia walki 
z każdym gwałtem ze strony rzą 
du carskiego, a  jednocześnie 
„Krwawa środa" miała uświado­
mić policji carskiej niebezpie­
czeństwo, na jakie jest narażona 
przy pełnieniu swych funkcyj na 
terenie Królesiwa.

I jeszcze jedno w wypadkach 
15 sierpnia zasługuje na fiodkre

Gdy fala zbrojnego buntu roz­
lała się w dniu „Krwawej środy" 
po całym kraju, przerażona poli­
cją i żandarmeria wycofana zo­
stała z pola walki, a jej miejsce 
zajęło, wojsko. I choć wyraźny 
był rozkaz władz partyjnych, by 
wojsko oszczędzać, ofiar nie 
udało się uniknąć. Z tego powo­
du czytamy w odezwie „Robotni 
ka" z dnia 18 sierpnia 1906 iv

„Przy ostatniej akcji (15 sier­
pnia) zginęło niestety kilku ‘żoł­
nierzy. Starano się tej działalno­
ści uniknąć odezwą skierowaną 
do wojska, uprzedzano żołnierzy, 
by nie stąpali czynnie w obronie 
znienawidzonych ludowi siepa­
czy, Niektórzy żołnierze dali po­
słuch temu wezwaniu. Tym nie

wyniku eksplozji byli ranni, a u- 
rządzenie kancelarii uległo cał­
kowitemu zniszczeniu. Następnie 
rzucono bombę na Woli przy Sa

WOJSKO CARSKIE 
NA ULICACH

Ponieważ zamachy skierowane 
były wyłącznie przeciwko poli­
cji i żandarmerii, przeto guberna 
tor nakazał o godz. 12 w południe 
wycofać w całym mieście poste­
runki policyjne i zastąpić je woj 
skiem, które otrzymało rozkaz 
rozpędzenia gromadzących się 
tłumów i strzelania do ludzi po­
dejrzanych. Rozpoczęły -się maso 
we rewizje i aresztowania nf uli 
cach. We wczesnych godzinach 
wieczorowych ruch w mieście za 
marł. Pozamykano sklepy, resta­
uracje i cukiernie. Na ulicach sly 
chać było tylke tętent koni, na 
których patrolowały oddziały 
wojska.

ŁÓDŹ TEŻ WALCZY.
Niemniej krwawy charakter 

miały wypadki, jakie rozegrały 
się w Łodzi. Rozpoczęły się one 
dopiero wieczorem, a początek 
dało im zastrzelenie . policjanta 
na ul. Piotrkowskiej. W jakiś czas 
później rzucono bomby do III Ko 
misariatu policji. Wybuch zdemo­
lował budynek zawaliły się w 
niektórych pokojach ściapy ! su­
fity. Natychmiast po eksplozji 
powstał pożar, który zniszczył 
wszystkie dokumenty policyjne. 
Zabitych zostało 6 Kozaków i 3 
rewirowych.

Następnie rozpoczęła się strze 
lanina na całym mieście, która 
trwała kilka godzin. Pozamyka­
no sklepy, wycofano tramwaje, 
ulice opustoszały.

Poza Warszawą'i Łodzią doko­
nano licznych zamachów w Płoż 
cku, gdzie zginęło 5 strażników 
ziemskich, w Lublinie, Radomiu 
Chełmie, Łowiczu, Kutnie, Szydło

Nazwiska niem ieckie
mogą być zmienione na polskie

WARSZAWA. — Nowe zarządzę 
nie Ministerstwa Ziem Odzyska­
nych wyjaśnia pewne ustępy dekre 
tu z dnia 10 listopada 1945 r. o 
zmianie w ustalaniu imion i na-

Zarządzenie ustala, że właściwa 
władza orzeknie o zmianie nazwi­
ska, jeżeli zachodzi po temu ważna 
przyczyna natury osobistej.

Władze przeprowadzające postępo 
wanie winny zwrócić uwagę, czy o 
sobą ubiegająca się o zmianę na­
zwiska, nie kieruje się próżnością 
tam, gdzie chodzi o przybranie na­
zwiska historycznego, bądź wslawio 
nego na polu działalności politycz­

Horze dla przemysłu prywatnego
będą wkrótce ogłoszone

Minister Przemyślu i Handlu 
podpisał rozporządzenie w spra 
wie ustalenia dopuszczalnej 
wysokości zysku brutto w obro; 
tach handlowych hurtowych i 
detalicznych, dla poszczegól­
nych towarów lub ich grup.

Wysokości zysku brutto usta­
lane będą przez Biuro. Cen Mi­
nisterstwa Przemysłu, i  Hancll 
po zasięgnięciu opinii Samorzą 
du Gospodarczego Będą one o-

głaszane odrębnie dla towarów 
wytwarzanych przez przedsię­
biorstw a.

Mamy dość ziół
leczniczych 
no użytek kraju 
i na eksport

Żywność dla dzieci wysyła ONZ
Z ONZ donoszą, że pierwszy 

transport żywności dla dzteci eu­
ropejskich opuści Nowy Jork w 
przyszłym tygodniu.

Zbiórka i transport żywności 
organizowany jest przez Między­
narodowy Fundusz Pomocy Dzie 
ciom przy ONZ.

Pierws# ładunek zawiera pół­

tora miliona kg mleka w proszku 
i jest przeznaczony dla Polski. 
Austrii, Grecji, Włoch i Jugosla 
wit

Francja, Albania, Chiny, Cze­
chosłowacja, Finlandia i Węgry, 
zgłosiły również prośbę o pomoc 
żywnościową dla „swoich” dzie­
ci.

stało się nic. I tylko w wypadku 
koniecznej obrony życia zabijano 
Żołnierzy”...

„Krwawa środa" była jednym 
z etapów walki Polskiej Partii 
Socjalistycznej, walki twardej i 
nieustępliwej, prowadzonej w na 
dzwyczaj ciężkich warunkach w 
imię naczelnych haseł Draeramo 
wych Partii.

T  O  i ow o

ne}, kulturalnej, wojskowej itp.
Należy też zapobiegać zmianom 

nazwisk, mającym na celu uchyla 
nie. się od odpowiedzialności praw­
nej? względnie powodowanym chę­
cią uprawiania nieuczciwej konku

Jeżeli chodzi o nazwiska o brzmię 
niu niemieckim, to jest rzeczą zro 
zumiała, że Polak pochodzenia nie­
mieckiego po doświadczeniach osta 
tniej wojny, doszedł do wniosku, że 
powinien zerwać ostatnią nić łączą 
cą go z narodem niemieckim — na 
zwisko o brzmieniu niemieckim. Ta 
ka pobudka została uznana przez 
pracodawcę polskiego.

„HERKULES .. Z DYKTY.
i MERYKA pasjonuje się obec 

**  nie nową aferą, która przypo 
mina „najlepsze" wyczyny wiel­
kokapitalistycznych aferzystów i 
spekulantów z okresu smutnei pa 
mięci rządów prez. Hardinga po 
pierwszej wojnie światowej. No­
wa „panama" rzuca równocze­
śnie światło ńa morale niektó­
rych wybitnych polityków ame­
rykańskich, którzy dziś grają 
pierwsze skrzypce w kraju Wuja 
Sama.

Kant, który jest przedmiotem 
badań specjalnej podkomisji Se­
natu, jest niezwykły, nawet na 
stosunki amerykańskie. Oto je­
szcze w czasie wojny dwaj miliai 
aerzy Howard Hughes i Henry 
Kaiser wpadli na świetny po­
mysł budowy samolotów z... dyk­
ty. Dykty było w Stanach pod 
dostatkiem i obaj miciatorzy sta­
rali się wszelkimi sposocami 
przekonać dowództwo sił po­
wietrznych o zaletach nowych 
samolotów, które miały rozbić 
„w puch i proch” powietrzną ar­
madę Goeringa.

Generałowie jednak ustosuńkb- 
wali się więcej, niż sceptycznie 
do rewelacyjnych pomysłów pp. 
Kaisera i Hughesa. Wówczas wy 
nalazcy ucjekli się do innych spo 
sobów. Niejaki John W. Mayer 
adjutant Hughesa, zaczął urzą­
dzać wystawne przyjęcia, na któ­
rych specjalnie zaangażowane ak 
torki i modelki z Hollywood prze 
konywały kompetentnych polity­
ków i generałów o zaletach sa­
molotów z dykty.

Widocznie argumety te były 
przekonywujące i oto w jesieni 
1944 roku, mimo, że wówczas flo 
ta powietrzna USA rozporządza 
la tysiącami latających fortec, 
Hughes i Kaiser otrzymali rządo­
we zamówienie na dyktowe apa­
raty za 40 milionów dolarów!

Obaj aferzyści zainkasowałi 
zgóry pieniądze. i przystąpili 
niby to do budowy supersamolo- 
tu, giganta, którego nazwane 
pompatycznie „Herkulesem". Sa­
molot ten miał być rzeczyw!ście 
latającą fortecą o rozmiarach ho 
iska futbalowego, a kabina pilo­
ta miała mieć dwadzieścia me­
trów wysokości.

W międzyczasie jednak Niem­
cy skapitulowali, a inicjatorzy 
„Herkulesa" zamilkli. Niestety, 
jednak niedyskretni senatorzy za 
interesowali się owymi 40 milio­
nami. Specjaliści oglądnęli sobie 
dokładnie owego „Herkulesa ’ i 
stwierdzili, że monstrum to, choć 
by nawet było gotowe, nigdybv 
nie ruszyło się z miejsca, a cóż 
dopiero latało. Od nitki do kłęb­
ka i okazało się, że na nocnych 
ucztach Mayera stałym gościen. 
byli obecni min. spr. wewn. Krug 
i inne grube ryby. Krug wpraw­
dzie zaprzeczał temu, ale urocza 
miss Linda Shelton, rudowłosa 
modelka \ z Hollywood przypo­
mniała mu pewną październiko­
wą noc 1944 r. w klubie „Mait.k 
ko" i wiele ińych rzeczy, na któ­
re spuśćmy zasłonę.

Zobaczymy, co wyjdzie z tej 
„herculesiady"? Ale chyba nie! 
„Nec Hercules contra plures — 
zwłaszcza, gdy tymi plures są 
ministrowie i miliarderzy.

WARSZAWA. — Wraz ze wzro­
stem znaczenia ziół w lecznictwie, 
wzrasta zainteresowanie ich eksplo 
atacją.

Z lasów polskich zebrano w bie 
żącym roku dla celów leczniczych 
korę kruszyny, konwalię w stanie 
świeżym (około 50 ton), walerianę 
(ponad 5 ton), zarodniki widłaka 
itp.

Zioła te w zupełności zaspakajają 
nasz rynek wewnętrzny i mogą 
być eksportowane zagranicę, skąd 
nadchodzą liczne oferty.
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czyha w instytutach kosmetycznych

P ow ia t 90 je z io r
chce prowadzić hodowle owiec

Paryska Akademia Medyczna 
rozpoczęła walkę z instytutami ko 
smetycznymi znanymi pod nazwą 
,,instytutów piękności’’. Lekarze za 
protestowali przeciwko posługiwa­
niu się w  instytutach aparatami, 

‘których używanie powinno być do 
zwolone tylko lekarzom. 
USUWANIE OWŁOSIENIA 
WRAZ Z NOGĄ

Spór zaostrzy! się zwłaszcza z po 
wodu depilowania, to jest usuwa­
nia zbytecznego owłosienia u  prag­
nących się oddać temu zabiegowi 
klientek. Instytuty posługują się w 
tym celu, szczypczykami, woskiem, 
a najczęściej elektrycznością. Za­
bieg ten polega na niszczeniu cebu 
lek włosowych za pomocą igiełki 
przez którą przebiega prąd elektry 
czny o słabym napięciu. Przeważ­
nie jednak nie tylko cebulka włoso 
vfa ulega zniszczeniu o wiele bar- 
dzfej niszczy się skóra,, która nie

Słynna gwiazda paryskich tea­
trów Cecil Sorel wytoczyła kiedyś 
proces niemniej od niej popularnej 
na terenie Paryża kosmetyczce pa- 
\pi Duval, żądając odszkodowania 
za nieudany zabieg. System pani 
Duval polegał na pewnego rodzaju 
oskalpowaniu twarzy swojej klient 
ki, po czym na miejsce starej, po­
marszczonej i zniszczonej skóry, 
powstała nowa, świeża i gładka. Co 
prawda po takiej operacji jedna z 
klientek pani Duval także znana 
paryska aktorka, nie mogła zamy 
kać-.powiek, nie odstraszyło to jed 
nak innych jej koleżanek od pod­
dawania się odmładzającym żabie 
gom właśnie u tej samej „specjali­
stki’’.

raz po iaKim zaoiegu przypomina 
skórę po przebytej ospie.

Głośną była historia pewnej Ru 
munki, która w paryskim instytu­
cie rzeczywiście pozbyła się rady-

nogach a także i jednej nogi, któ­
rą musiano amputować na skutek 
powstałej po zabiegu gangreny. 
BAJECZKI HORMONOWE 

Prócz zabiegów za pomocą elek­
tryczności, instytuty posługują się 
się jeszcze kremami hormonowy­
mi. Ponieważ wiadomo, że u  kobiet 
zbytnie owłosienie jest skutkiem 
pewnej podczynności gruczołów, 
które nie wydzielają właściwej sub 
stancji — kremy hormonowe jako 
zawierające tę substancję, powin­
ny stanowić doskonały środek de- 
pilujący.

Tu znów głos zabrali lekarze 
-twierdząc, ie  stosowanie prepara­
tów hormonowych wpływa nie tyl 
ko na zbyteczne owłosienie, ale 
ma znaczenie o  wiele poważniejsze 
w skutkach. Dla uspokojenia moż­
na jedńak z całą szczerością stwier 
dzió, że w  preparatach hormono­
wych, hormony figurują przeważa­
nie tylko... na etykiecie słoika. 
SZKODLIWE OPALANIE SIĘ

Z ostrą krytyką lekarzy spotkało 
się także „sztuczne opalanie”. W Pa 
ryżu przyjęła się moda, że w  środ­
ku zimy i nie wyjeżdżając w  gó- 

• ry  lub na południe, elegantki cho 
dzą opalone na brązowo. Wystarczy 
tu  kilkakrotne naświetlanie promie 
niami ultra  -  fioletowymi, a skóra 
przybiera tak pożądany, modny ko
lor.

Lekarze ostrzegają przed nieumie 
jętnym stosowaniem naświetlań. 
U osób mających cień tylko płuc-

30 nroc. iSS:
dziełem huty „Pokój"

(cel) Największym komplek­
sem zakładów hutniczych w  Pol 
sce je st ja k  wiadomo huta „Po­
kó j” w Nowym Bytomiu, której 
produkcja zaspokaja 30,2 proc, 
planu państwowego.

W  pierwszym półroczu huta 
„Pokój" wyprodukowała 110.462 
tony  surówki, w ykonując w ten 
sposób plan w 101,1 proc. Wzrost 
produkcji na przestrzeni dwóch 
kw artałów  je st dość znaczny i 
wynosi zgórą ponad 7,000 ton 
(51,464 tony w I kw artale i 
58.997 to n  w drugim).

Również w produkcji stali su ­
row ej przekroSzono, choć w ma 
łym  stopniu (100,9 proc.)’ Dian, 
co w tonach wynosi 134.813. I tu 
z kw arta łu  na  kw arta ł wspaniale

Siedzi właśnie w naszej redak­
cji pewien obywatel o obliczu za 
lanym Izami i opowiada jak to 
przed kilku dniami do sklepu Po 
wszechnej Spóidz. Spożywców 
w Bytomiu, którą ma zaszczyt w 
tymże Bytomiu dyrygować, za­
witała komisja cennikowa.

Wszystko szło jak z płatka do 
póki srogi palec wysłannika spo­
łeczeństwa nie zawadzi! o rubry 
kę opublikowanego niedawno 
cennika, noszącą napis: bibułka 
papierosowa... 28 zl. — Okazało 
Się że sklep sprzedaje bibułkę 
„Herbewo” drożej, stosując zre­
sztą mniejszą marżę zarobkową 
od przypuszczalnej!

Nie pomogły tłumaczenia po­
parte rachunkami fabryki krako­
wskiej, gdzie czarne na białym 
stało, że fabryka (prywatna) li­
czy 29 zł. za książeczkę. Czlonko 
wie komisji stali widocznie na 
stanowisku, że Spółdzielnia wic 
na dopłacać 1 zl. do każdej por 
cji bibułek.

W rezultacie spisano protokcl, 
a kierownika sklepu wpakowano

Walcownie huty „Pokój” osiąg 
nęły w ub. półroczu 120.047 lon, 
wykonując plan w 105 proc. Pro 
dukcja w drugim kwartale wy­
niosła 67.420 ton, tzn. o blisko 
15.000 ton więcej niż w styczniu, 
Sutym i marcu łącznie.

nych dolegliwości, nieostrożne na­
świetlania mogą wywołać gruźlicę. 
Zdarzyły się również wypadki,, że 
oparzeliny powstałe na skutek nie 
umiejętnie stosowanych naświet­

lań, przekształciły się w raka skó 
ry.

-Instytuty bronią się, tłumacząc, 
że wypadki zdarzają się niezmier­
nie rzadko, a zabiegi są stosowane 
tylko na wyraźne żądanie klientek. 

SKALPOWANIE TWARZY
Najniebezpieczniejszym jednak 

zabiegiem, mimo to jakże często w 
Paryżu stosowanym, jest tak zwa­
ny z angielska ..peeling”, to jest 
poprostu zmiana starej, pomarsz­
czonej skóry, na nową i gładką. In 
stytuty posługują się w tym 
różnymi sposobami, które jednak 
.wszystkie zdaniem lekarzy są tak 
szkodliwe, że aż stanowią publicz­
ne niebezpieczeństwo.

Przy „odmładzaniu skóry wiele 
■paryskich zakładów kosmetycznych 
posługuje się kwasami, między in 
nymi fenolem, którego działanie

jest tak silne że roztwór tego kwa 
su w  stosunku 1 : 10.000 zabija za 
równo owady jak i mikroby. Cóż 
więc dziwnego, że po takim zabie­
gu, zdarzył się wypadek iż skóra 
pacjentki została pokryła ciemnymi 
plamami na podobieństwo skóry 
lamparciej. Zawiedziona elegantka 
tak się tym przejęła, że popełniła 
samobójstwo.

Tak więc opierając się na tych 
i podobnych faktach, Paryska Aka 
demia Medyczna stwierdza bez­
względne niebezpieczeństwo na ja­
kie narażone są kobiety korzysta­
jące z usług „instytutów pięknoś­
ci” nie będących pod nadzorem le­
karskim.

Protezy dla inwalidów już sq
ale <zeka<q aa specjalistę z USA

WARSZAWA. P o lska  o trzy­
m a  ze S tanów  Zjednoczonych 
ogólnie 5 tysięcy pro tez  różnego 
rodzaju . Do tej pory nadeszło 
dw a i pól tysiąca, pozostałe dw a 
i pól ty siąca  nadchodzi drob­
niejszym i p a rtiam i, co k ijk a  ty- 
godin Pro tezy  te  nie są  w ykoń­
czone i w ym agają  zm onow ania 
przez specjlsę, kory m a  w krótce 
przybyć z USA.

Obok w ytw órni p ryw atnych

f f rs e g lg d  prasy

Hamanie spekulacji
Wszyscy jesteśmy świadkami 

walki o stabilizację cen i wielu 
z nas bierze czynny udział w 
tej walce, która jest najszerzej

S J K B E I M )  I  © r ©
O MIOTLE I ODCISKACH

ŻELAZNA miotła 
za pomocą, 
rej krzepkie dło­
nie obywatelskich 
komisji cenniko 
wej robią porzą­
dek w naszych 
sklepach i sklepi 
kach, skrobnie od

czasu do czasu po odciskach ko­
goś Bogu ducha winnego. Nikt o- 
statecznie nie miałby o to spe­
cjalnych pretansyj. Wiadomo: 
gdzie drwa rąbią, tam wióry li 
cą. „Nie czas żałować róż gdy 
płoną lasy1', jak powiada nat­
chniony wieszcz. Chodzi tylko o 
to, że gdy już w ferworze walki 
palnie się głupstwo to trzeba się 
do niego przyznać a nie stroić 
marsowe miny i brnąć dalej.

Interwencja w Prezydium Miej 
stiej Rady Narodowej pomogła 
jak'umarłemu kadzidło. MRN w 
Bylomiu ma widocznie inne : 
twienia niż czuwanie nad porząd| 
kiem na podległym jej terenie. 
Nie pozostawało nic innego iak 
udać się do Komisji Specjalnej 
o wyjaśnienie kwestii: 1) czy 
sklep ma prawo nabywać towar 
w fabryce prywatnej, która nie 
podlega ograniczeniom cenniko­
wym? 2) czy wolno następnie to­
war ten sprzedawać przy godzi­
wej marży zarobkowej, a jeśli

to czemu zamknięto tylko je 
dnego kierownika sklepu, jeśli 
wiadomo, że w kilkudziesięciu 
sklepach tej spółdzielni 180 osób 
personelu sprzedaje tę samą bi- 
bulkę „Herbewo" po tej samej 
,wygórowanej' cenie?

Na pytania te łatwo odpowie­
dzieć przeczytawszy napis na u- 
rzędowym cenniku, napis, który 
mówi, że ustalone ceny odnoszą 
się do towarów, nabytych w fa­
brykach państwowych lub będą­
cych pod zarządem państwo­
wym. Do innych nie.

Na jakiej więc podstawie spi­
sano’ protokul'i zamknięto praco 
wnika spółdzielni? Czemu urzęd 
nik Komisji Specjalnej do które 
go zwróciło się kierownictwo Po 
wszechnej Spółdzielni Spożyw­
ców odmówił wogóle dyskutowa 
nia prawnej wrony tej sprawy, 
czyniąc natomiast mgliste aluzje 
na temat: „znamy się na takich 
wykrętach” i że „ktoś za to posie 
dzi"?

Nie mamy nic przeciwko temu 
aby bibułka kosztowała np. 5 zl. 
(może wtedy wreszcie górnicy 
przestaliby kręcić papierosy w 
gazecie), ale zgódźmy się, że pra 
wo jest prawem, że to czego prze 
pisy nie zabraniają, nie może po 
dlegać karze.

To chyba jasne?!

MIASTKO. (ZAP). Powiat miast 
kowski na Mazurach posiada 90 je 
zior. Jeśli do tego doda się, że 50 
się z lasów, to stwierdzić trzeba, że 
ziemi ornej jest stosunkowo niewie 
le. Ziemia jest tu  zresztą bardzo ni 
skiejk kategorii, przeważnie 5-ej a 
nawet i 7-mej. Zbiory przeto pomi 
mo dużego wkładu pracy rolnika są 
niewielkie.

Przed wojną rolnicy na tym ter© 
nie zajmowali się hodowlą owiec. 
Wełnę skupował miejscowy prze­
mysł wełniarski. Były tu czynne 3 
fabryki: po wojnie została urucho­
miona tylko jedna i w  dodatku w 
najgorszym budynku, który już o- 
becnie wymaga zasadniczego remon 
tu, ponieważ mury się rysują.

Obecnie rolnicy 'usiłują również

P o lska  posiada  3 państw pw e fa 
bryk i p ro tez  w W arszaw ie, K ra 
kow ie i  P oznaniu . P rodukc ja  
tych  fab ryk  s ta le  w zras ta  i za­
spokoiła ju ż  całkow icie potrze­
by inw alidów  w ojennych, do­
s ta rczając  protezy d la  Mii. Be» 
p ieczeństw a Publicznego, a 
częściowo d la  podopiecznych 
ZUS oraz  d la  w ydziału  opieki 
społecznej p rzy  Min. P ra cy  i 
Opieki Społecznej.

Do Warszawy przyjechał również 
znany publicysta amerykański, p. 
Blumental, redaktor nowojorskiego 
pisma 'PM.

P. Blumental, po dokładnym zwie 
dzeniu Polski i  zaznajomieniu się 
ze stosunkami, ma zamiar w  cyklu 
reportaży odpowiedzieć na oszcz^r 
czy artykuł b. ambasadora amery­
kańskiego w  Polsce, p. Bliss Lane.

poję tym  przyw ilejem  i  obow ią­
zkiem  całego społeczeństw a. 
Nie m a  rob o tn ik a  i  p racow n ika  
um ysłow ego, ż jyącego z godzi­
wych dochodów, którego  by ta  
b itw a  o han d el n ie  obchodziła 
w  stopniu  najw yższym . D otych­
czas nadchodziły  z te re n u  bitw y 
poszczególne kom un ika ty , obe­
cn ie  ogólny r z u t  oka  n a  sy tua ­
c ję  w te j daiodzinie da je  n a  ła ­
m ach  „T rybuny  W olności" tow . 
Olewiński, d y rek to r Głównego 
B iu ra  Cen M inisters tw a  Prze ­
m ysłu  i  H andlu.

,Stw ierdzić trzeba  — ośw iad 
cza tow . O lew iński — że w  w y 
n ik u  podję tej przez państw o i 
społeczeństw o akcji, nastąp iło  
załam anie  s ię  spekulacyjnej 
fa li zw yżki cen, k tó ra  osiągną 
ła  z  końcem  m aja  i  począt­
k iem  czerw ca br. sw ój szczyto 
w y p u nk t.

Z ałam anie  się fali spekula ­
cyjnej c h a rak te ry zu ją  n a s tę ­
pu jące  w skaźnik i ru c h a  cen: 
Podczas gdy w  m aju  br. cena  
ży ta  dochodziła do 6.000 zł, to 
przed  żn iw am i cena ta  spad ła  
do 2.800—3.000 zl, i  k sz ta łtu je  
się obecnie n a  poziomie 2.400 
—2.900 zł w ykazując  dalszą  
tendencję  zniżkow ą.

Podczas gdy w  czerw cu róż 
nica mąki pszennej 80 proc, o- 
siągnęła  w  W arszaw ie  102 zł, 
to  obecnie cena  ta  w ynosi 70 
zł. Również w  Łodzi zaznaczył 
się spadek  z 90 zł w  czerwcu, 
do 70 zl — obecnie.

Podobny spadek  w ykazują  
ceny Chleba żytniego i  pszen­
nego. Cena ch leba  ży tniego 
w ynosi obecnie 35 zł — w W ar 
szaw ie, 32 zł — w Lodzi, pod ­
czas gdy w  czerw cu dochodzi­
ła  ona  do 50 z ł i  w yżej.

Podczas gdy w  czerwcu róż­
nice pom iędzy poziomem cen 
a rtyku łów  pochodzenia ro ln i­
czego sięgały  170 i w ięcej pro 
centów , to  obecnie różnice te 
n ie  p rzek raczają  40 proc., co 
m a niem ały w pływ  n a  s ta b i­
lizację rynku .

Jedynym  p roduk tem  ro ln i­
ctw a, k tó ry  po okresie  czerw ­
cowej zn iżk i obecnie zwyżko­
w ał, było m ięso w ieprzowe. 
N iew ątpliw ie je s t to  z jaw isko 
k ró tko trw ale .

Rów nocześnie ze spadkiem  
cen  a rtyku łów  rolniczych, n a ­
s tą p ił znaczny spadek  cen ąr 
tyku lów  przem ysłow ych w ol­

zainteresować się hodowlą owiec, 
ale brak jest odpowiedniej rasy, 
która by w tych warunkach dawa­
ła właściwe wyniki hodowlane. Zie 
mi do hodowli jest pod dostatkiem: 
cały powiat pokryty jest wzgórza­
mi o dość stromych stokach które 
nie nadają się pod uprawę. .

9 Amerykanów 
podróżnie po Polsce

WARSZAWA. — Od kilku dni ba 
wi w Polsce wycieczka 8-miu profe 
sorów amerykańskich, z publicystą 
Jereme Davies na czele.. Goście na 
wiązali ścisły kontakt z przedstawi 
cielami naszego świata naukowego, 
odbywając szereg konferencyj.

Amerykanie, po zwiedzeniu War 
szawy udają się do Krakowa, O- 
święcimia i  Katowic, skąd wyjadą 
do Pragi Czeskiej.

norynkow ych. N ajw yraźn ie j 
w ystąp iła  ta  zn iżka  n a  Ślą­
sku , gdzie ceny artyku łów  
przem ysłow ych w olnorynko­
w ych  pok ryw ają  się ju ż  n ie­
m a l zupełnie z cenam i d e ta ­
licznym i a rty k u łó w  przem y­
s łu  państw ow ego.

Dotychczasow y spadek  ce i 
n a  a rty k u ły  spożywcze okre­
ślić  m ożna n a  10—15 proc. Nie 
sądzim y  jednak , by to  by ła  
ju ż  m aksym alna  gran ica  spa ­
d k u  cen. Można pow iedzieć z 
c a łą  pew nością, że ceny obe­
cne będą n ie  ty lko  u stab ilizo­
w ane, ale, że na s tąp i dalszy 
stopniow y spadek  cen n a  a r ­
ty k u ły  spożywcze, u w arunko ­
w any jednak  granicą opłacal­
ności p rodukcji ro lniczej a  po 
g łębiony obniżką cen  detalicz­
nych  n a  a rty k u ły  przem ysło­
w e m asow ej k o n su m p c ji.x

„Jeśli chodzi o o p ła ty  za  u- 
słng i rzem ieślnicze, a  przede 
w szystkim  k raw iectw a  i  szew ­
stw a , to  u s ta la m y  obecnie ty ­
powe w y tw ory  ty c h  obn rze­
miosł, n a  k tó re  w yznaczy się 
m aksym alne  ceny.

Należy podkreślć, że cen­
n ik  te n  obejm ie jedynie  typo­
we w ytw ory, k tó re  niezbędne 
są  k a żdem u , n ie  obejm ie na to ­
m ia s t w yrobów  luksusow ych. 
Obecnie sp raw a m i ty m i zajm u 
ją  się W ojew ódzkie Komisje 
Cennikow e, k tó re  odpow iednie 
w niosk i pow inny  przedstaw ić  
B iu ru  Cen do 25 bm . ta k , aby 
w e w rześn iu , t j .  p jzed  okre­

sem jesiennym  cenn ik  już
m ógł być usta lony ."

Jadą do Niemiec
GŁUBCZYCE. Z punktu zbor­

nego w Głubczycach odjechał 
kolejny transport Niemców, re­
patriowanych na teren b. Rze­
szy. W 55 wagonach wyjechało 
obecnie 1.501 osób, w czym 362 
mężczyzn, 739 kobiet i 400 dzie. 
ci.

Wyjeżdżający Niemcy zostali 
zaopatrzeni w żywność na dro­
gę i zabrali ze sobą liczne baga­
że oraz po tysiąc BMUsk gotó­
wką.



Zadania i cele Wojewódzkiej Opieki Społecznej £ i s t y d o  (Redafteft

Ciosy, jakie Spadły na .Polskę 
w okresie wojny i okupacji, śpi'?, 
wiły iż liczba ludźi, Którzy śtra- 
cili wszystko, a więc rodzinę, 
zdrowie, mienie, wzrosła ógróm 
pię. i przed Państwem stonęta. o- 
bok innych zadań i kóhiećżribść 
zaopiekowania się nimi.

Jak z tego(pbo.wiązku wywiązu 
je się Woj. Opieka Społeczna ńa 
terenie miasta Krakowa i woje­
wództwa, , udzieli! nam informa­
cji mgr. Ludwik Maikpwśki na­
czelnik tfąjSwódżkiśgó Ófydzj^- 

'łu,Opieki.Sbę(ec,znęi. .
Jak przedstawiała się sprawa 

opieki społeczne) dawniej, a dzi 
Śiaj?
. Na terefiie hasżegó wóje'.-.ódz- 
twa opieka społeczna stała ijar- 
3żo riiskę. przed wojną. Z wiijiii- 
kiem większych ośrodków miej­
skich, opieka ta nie wychodziła, 
poza ramy Tóżdawhićłwa jałńiiiż 
hy żebrakom i doraźnych j,kwiat­
ków i balów", urządżfinych prze; 
„dobroczynne darny". W okresie 
międzywojennym .śtós.uhki wpito 
wdzie poprawiły się, mimo i 
zostawiały dużo dó życżenia 

Odrodzona Polska nie Ihógla 
zaęofa- 
; Mini-fiia ł  jiryjijitywu. 

sterśtwo Praco i i 
U ^stw ó rzw o  iy.łą#ciwe, rŚi..

' dąiyzacyjne ‘ plany dżiajahi 
pewniąjąće koordynację i 
Ków Państwa, samoęr^u i tosty 
tiićyj społecznych. Odpowiednie 

- wysokie kredyty umożliwiają 
subwencjonowani^ akcji opiekun 
czej tak, że już obecnie. rri:Ae 
niezwykle trudnych' warunków. 
akCjŚ ta stanęła ha śtóśunto-.-o 
wysokim poziomie.

Na czym polega organizacja 
Opieki Społeczne)? 
i ■ P.óśtaram się Zobrazować w jak 
rikjbafdzie.j Śkóridęnśówahyiii u- 
ĵ fciti dziŚłalhuśf wydz Ofiielii 

JłpÓlecżhÓj, Sżtłhy żn pośred­
nictwem Waszego dziKtirtika poih 
formować ó fiłtft śpbłećżćfiśtwó. 
Organizacja i . zakres dżia,ania 
^ydźiSłii pkzśdśt§&l§ Słl hastę- 

niarpy refeitoty: ,ffljraw 
Ogólhych, obiciu hłjd nia',ką i 
'izieckiem, Ópiekj nad dorosłymi, 
OysKcfSSrczp - Fićknsuwy. Apro­
wizacji podopiecznych Inspekcji 
’b‘fa‘iy .oNkS a k lorf ,Śię żhSjdtł 
łę, od dO. 4. ł>. r. w likśyldkcji. 
Podany wyżej schćmai obtHzuje 

(Jłówhe kiertihfci dźialaiHóśĆ! wy 
dziślu Opieki Społćcżriej, j  tyrh. 
żę, ż&iftłKlcżo aghhdji wfSfialł' 
SSteiHJ śię ha 2 BdŚŚwteOfte dzid- 
ły: bj$łm had krotką i iteh-tił-effi 
i oftteRg hhd f t e i b w t  

JSftłe dzieci bbejniUje Opiek.f 
Społeczna?

Od 1, 1. 40 r  3d Wf&iattl 
Opieki Śpdłecżhbj Halftiy ifcdynii' 
ógifefea nad dżiitokibto 38 bit 3. 
ftótótftłłtot dzieci .id . tego wlekli 
przechodzą £83 8£iefić Ktttató 
rlU«l_ O ^ ^ ^ z k ó lr ik go Oczywi-

ópieką iiód dziećkiern (ąęźy 
się również opieka nad matką 
karmiącą i .kóbiótą ciężSrną. Mi- 
riiśferśtwó Praćy i Opieki Społe­
cznej prżeźfiaćza ńa tóń ćć! 1Ó 
milionów mieśiącznić, które Wy­
dział fjrźeżnSćźą ato. póthoć w óf- 
ganiżówaniu i utrzymaniu Do­
mów Matki' i bżiećka, żtóbkć-ti', 
oraz punktów opieki hśd MSfRą 

dzieckiem.
Obecnie ha terenie ćfiłćgó woje 

w.odztwa iśthicje : 1 zakładów w 
których przebywa Stale 498 d/.rć- 

ponadtó 3.377. dżieći i 2.349 ma 
i  i kobiet ciężirnyćh objętych 

jest po przez piihkty Opieki had 
matką i dzieckiem opieką ótv,-a’i(ą
polegającą ha dóśtarćźar.iu' ió 
chęgo nroftiantu. odżywek 
niemowląt, opióki lekarski- 
wyprawek.
Niezależnie ód tego isthićje 14 
prżyfaDfycźhycłi punktów ópisk' 
nad matką i dzieckiem. W przy­
szłym roku £'i?huje Się otwarć,i 
jednegb jtosżcźć domii f&atti 
iłżiećka, 7-Śiłu żłóbków i iii 
puęktów Opieki.

A; jiiiue kfłifcyiy brzćtyłłłtije 
Sfłniśterśfwó Kracy iOKfefej Śpi? 
tocznej łjS opiekę łiSh łfótKśifmi?

12 fhilionóśy źi/łych fiitośifjcź- 
ńie brzeźhScjiii Mih‘łś’totśl\vó Kra 
ćy. i tłffihRi Śpóiećżhej tiS t>£tękg 
nad dorosłymi (ó.l ł§ lał iv góięj, 

wyśij. którzy jej niezbędnie piiłizebują. 
Opieka ta dżieli się rówhież na 
opiekę zamkmętą i otwartą po­
legającą 'na żywieniu w kuch­
niach. powszechnych, udzielaniu 
zapomóg pieniężnych rozJaw- 
hictryte ąhciifego pkłwiiłfiłij; p ithó 
ćy ,iv łeczóniii, prołeŻórySniti i ih 
nych potrzebnych świadczę-

75.500 korzysta z oplfki óWarfej. 
Tu nadmienić należy, że w obrę­
bie tiltejRźegó #oJerX>ódźtwa: a 
głównie w Krakowie pozostało 
25.000 osób z przepływającej fa­
li .rapatriantów, którzy nie nada­
ją się do osiedlenia ha Żiemiaćh 
Ódżyśkanyćh, ani też nie są zdol­
ni do prący zarobkowej 

Co można powiedzieć o reż- 
dziale darów UŃRRA ił #dj. kra 
kowskim?

od lipca 1945 roku, t j. od p: 
ćzątku tej akcji — 195 ivag nóiż 
darów, w czym ł04 wi.gohy oclźie’1 
ży używanej, 55 wagonów óbuwiś 
iiżyiyanego, wagon ki.łder, 2.wa 
gony naczynia kuch«nnego-V 32 
wagony żywności 1 wagon tranu, 
draż 580 łóżek pólówych. Ży\v- 
nóść żóśtała rozdzielona mizdz7 
zakłady ópiekuńćze, reśźtę da-ów 
rozprowadził wydział między po- 
iżłatf, fhiSśła ' widzielone, Miej­
skie i pełidątowe łtowiiietj' opie­
ki Spotehej oraź iKstffhtje i et 
gihiiźąeje.

iłozdział iłąiótt pbeprdważżo- 
nó według ihśtrćkćji Ńlihister- 
śt-^ą i ha pódrtawie ożdżielruka 
- — i— 1,-iiy- •

,jje hiahiy źńkłśttfiii, (Ha feto- 
śłych Kii tfcżeKłó ćdłCeó łt’dje- 
tyćiłżiwa i iic pśSb Wj-ata t d- 
ptCk iłia iłKtoiiytłi?

tv Ó7 zakładach 1 śiihtóhłSkath 
ihhbywa 3.118 MtojitefeeMcti

Jśtalańegó przÓź wój. Rófń'. roz­
dzielczą.

Jak przedstawia się sprawa per 
śońelu pomocniczego w zakła­
dach i schroniskach?

Brak sił fachowych' daje się i h 
nas odczuwać, starań, y się temki 
zapobiec przez szkolenie pe-rść-nę 
iu na kursach, prowadzonych 
tffzeż hiiniśterśfwe pracy i Opie 
b  Społecznej w Łodzi, óraż' przez 
órgahiżowiariie RtirśóW dła piełę- 
gniarek i higiehiśtek społecz­
nych.

Trudności jed-iak, z któiymi 
musimy się borykać, to nie są na 
tury gospodarczej czy też spowó 
dowahe brakiem sił odpowied­
nich. Największą bodaj przeszkó 
8ą w naszej działalności jest har 
dzo niski stopień uświadóthiehiri 
śpołećżeńśtwa o Wartości tej opie

. jaką otrzymują podripiet(hi.
Istnieją zupełnie HieUźasadhio- 

ne uprżedzeriia odnt-rnie korzy­
stania ze żłobków, w których 
friatka practijąca może źóśtiwłi 
dźihćRó pod faciiotoą i troski;- 
ópiSką, jak również odltob 
tfcli wsźystkicłi urządżeń, którfe 
howócżespe pańśtwó stawia dó 
dyspozycji swoich obywateli.

O byw atelu Rerfakterzel 
W łaściw ie to je d n ak  podróże 

ksz tałcą . Nie tylko k siążk i — i 
gayęly albo obwieszczenia. N aj­
bardziej podróże autobusem  i 
koleją.

N aprzykiad  ja , pojechałem  
służbowo do W arszaw y. Całkiem 
póp rostn  stanąłem  w  ogonku n a  
lódzinę i ktfpoem bifęt. Potem 
Jw óizec, peron  i  czekam  kiedy  
pW śtayćżą. Przyszedłem  wcześ­
nie, — żeby to ń iby  siedzące 
m iejsce zajaó.

Ale Mrti też  by li tacy  dow cipni 
przyszli, więc ćżekazny i  tylko 

po sobie spoglądam y ja k ą  k to  
trzeflsfaw ią konknrenc je  w sko- 
u  do podjeżdżającego_ pociągu. 
Zagw izdało — przyjechał. I 

teżaź dopiero się zaczęło, w szyst 
kó ruszy ło  galopem , z w alizam i, 
— dźieci, w orki, ha rm on ia , s ta r  
śza pan i z pieskiem  ( tak i p?h- 
ćzerek 00 ś!ę trzosie), s tarszy

S t  Z b ie d k ą  i iflfodżł bez, ko- 
y  i -  trży wózki z  n iem ow lę 

łatiił. MdżKa' poteićdłteć 
iHS i B to h ria  « a  śthe jf, bó <0 i 
tyysiąsoją.

iłtotjtię i  jn d« tfasm  
i»at« 8«Sd

ta

drobnego inwentarza
stworzy kadry hodowców specjalistów

(K) briia 15 <vrZeżhia Kr. tożpdezy 
ria naukę państwowe koedukacyjhfe 
liceum Hodowli DrdbrifcgC thwentś- 
tźa. tJCZćlHla ta znajduje ślę w wd- 
]'ę'<vódżt<i’lc pdtfitirskl Hi Samó- 
slrzelu, w powiecie Wyrzysk.

Program Hfluiti Kbfejrhiijć trzy la- 
tfi; w czasie ittfityeh wykładane bę­
dą przcamiiity ogóifidksztatcate i za 
wditetite.- spbcjaihy nacisk poidżbny 
jest na kształcenie zawodowe w róż 
nych działach hodowli Stobiu, (kury,

tóHfie SdtiFyćie Homer watorów
w kśłtieis BamihiiMttów

, (K) Z wiosn8 t’teźijcel& rbltł: 
żhhrźóha żhatafa fefasztoizę 
tib. donifhlliShStt ateWharia 
prźyiiaasw htży tS^dzIĆ 
w§8fi8łSKiej feiaSztóta t̂ł;o,iy
piahł: tfftaźSly Się ptźy iyKi ślady 
tom Siciefinym Slwiprdźórih 
wówężas, źę śą, w  śłai-e p'8źno- 
rómańśkie okienka Ż, ̂ ięt^braegÓ 
£udyhku klaśżtoiii i kóśćib‘t& 0 0  
ĘłóhtiłiikńhŚw jjieriyazćj jjólowy 
Xffl Włekil.

cią|h lh‘ta z ih‘ifcj8ł$'$y itori-
Śetttathra., tvóje.ivi5aŹklegó ó’rzy- 
ŚtąhłóKo 3o .źdjjći8, fyhkh z ^ałe- 
eó brajHiKu. Po zdjęcia wypia- 
wy iaśady ukazała Śię ahskonale 
zaciiówfjfia takSaa hćźfihtoHiah-

śfca, tegiaria kta&toto załbidiih- 
go 'fc Polśce iv Włttl t2§3 tiiŻCz 
św. aatka b d to w a .

deśt to btidyhek jedhoplgttd- 
ivy b  dłhgoSci 2Ś ih. śkyltonahy 
tłłłlto&łtite 4 Cfgłi- i łąfóack się z 
kafiithlhrzeth, p8ChodiaćV«i 2S- 
hett-hfe z tfefeó śafheąb ofei-eśU 

bcłtdyćie jest liieźwykje ć'ehhe. 
tłest th b‘8wiem jiąjśłai-sźy ,zdćh8- 
(\'8ny. doiąd budynek w K rako­
wie. w  jjiźysziym loRy Ódślonię- 
tS będzie również faśada kSpitiiii 
MS i ptzępró.wadźbhe zóśłdhą S^sże robóty. RobsefKatorsku ' 
8hBiveftćji Mifiiśtet-Stwa Kliki 
I ŚżtuRł.

0  s p M C h  i M ł y c h  l d t ó j t l t

. fcłiaiąkiei' miasta? tviadoffio. że- 
Itożde miasto Jest ihrie, każde ma 
inny nasttoj, lhhyitii toCCzlifii łiuży 
mi lub małymi Się charakict-yzUje.

• Właśnie te sprawy małe i duto. 
KtóiC z rilęh Są bdtażicj charaktery 
styczhe dla atmosłfety miasta, iitórS 
z nich nadają mu to swoiste pięk- 
Hb)

stały mieśżkanieć miasta rźfeczy 
HiSłytih już ńlfe dbśłrźbga. jjrźytwvkł 
dó nich i dla każdego lodżiahiha 
ftbśz na śmlfeci ha prżysianitu ttahi 
tZajoWym nie jest żadna fettelacją 
hic jest żadnym 'ptzycżynkibfh ad 
charakterystyki miasta.

Ale ja przyjechałam do l.odżi 
Krakowa i dla mnie łódzkie ulicźfih 
irOSże ha ŚihibCi śtSiy śiś jśdnym
tySÓW . ...s u .. ............
gdy ilśiiOwałSm uporządkować Woje j Krakowa.. 
WTażenia. Wrażenia z rzeczy ma- Łódź UChOdżi ź

łych- A więć właśnie feOSż IjS Śtriib 
ci, a Kie miktoskbpijha pdssfea 
HajciehffltbjśżyM kącie tramtrajo-, 
wej jjidłtbtifty, solidtij- dtiży Rosź,' 
fcstetycżhłe hotakietbdtohy, do któ­
rego mbżHŚ lytżdfcii1 ddłyblht-cll roż 
ttilat-Śft hiehdtżzhbtiy hSpifei, lerei; 
kh iib żjbSŹbhych dWiŚfcb ddSż ź 
UśIRaml. 8 Hig iłżeliś b&fibSic sie 
tH&źiwtffli po baiyłfi młeśbiś żb śmig 
tiaffli i żdbigtgf- żb ŚdbS, ad 8dmd.

KtSltSw bcHbdżi . żS fiajpitilthiej- 
śżb £  Pćiśto miasto. I.bd5. nadajże 
ża najbrzydsze. Alg tak ptżypfi 
dkrityy brźbfcłifcdźieó Hit? Odważy 
na ulicy różnicy W -iródzu kobiety 
brżydjrifej wypiżięghowahe.i a kbbig 
ty ładnej ale zaniedbanej, lak przy 
godny łurvsta na hi--rv-śży. fżły

hc, WiSśtd ćtoihWti RSłKiriSw ł 
biSftu ŚiMdhi. RS bi^wś-źy łżtit d- 
kb. fedrtłtHj- rźbtoys-iśtib s ą ,i  8y- 
thi|. Afe 4 SłSbntS. 18 tłFSftoaaS. Kito 
Hfilbży ad toadkdści, żfe tochedźiic w 
fcratrię domh pdldżdhcgÓ w nSjhSż- 
dziej kamienftej dkÓiifcy, iidtkHicitiy 
Śię w  bi-aihie tik ffialy ógtódek, a 
cźęsto HS duży ogrod, fiieśtety w 
płocesife roźwoju miSŚia żabildowś 
hy brżydkim domem cżytiSŻówym.

\Vśżyśłkie tc ogtódki są dobtze 
uil-źyihiine i iotiżiariie korzystają z 
nlfch śkdtopliiyib. Łódź bardzo by 
tfiSiŚłS być miśśtom żifeibHi i ojCó- 
told mlaśia iyykbrżyśiują kŚżdy b9 
dŚJSby sit? doytbgb śkłśwbk, by ż§- 
Ibżyf ttad-hikl. Skwery, Rlomby. U. 
derzmy się w piersi ze skruchą i 
bfcjzhajttty się. 46 my, Iłtakbitóa- 
Hi6 SOWicib fii-żfeż tiatUto dbdiiłź&Hi 
żietbłibścią. HIC dbŚmv o fiią i żeji- 
suci hadfflisłem tego czego ihhi ttStr 
żbzdtbszCżą, hib pietęgńujefty dO-

{itSCtwo wódrie, indyki, perlice), jaj- 
czarśtwib, prżemyśle drobiarskim, 
HOdoWli ZWietŻgt ititerkoidyCh (łiśjr 
śrebnle, Hutriej, w któlikbrśW/ie, 
organizacji gospodarstwa dróbłiegó 
inwentarza, óolnicttsrlfe, chowie Zwie­
rząt gospodarczych itd.

Liceum kształci kSHdydatfiw ha 
kletoiimikdty gOSpodStStto hodowta- 
hyCłi, dtobiarskieb i żttibtżgt fiitbt- 
kowych, nauczycieli i instruktoród? 
szkół rolniczych, oraz techników do 
z a k te to  żddtccłiKicżHych i przemy­
słu drdbldtśklegb. tiitb&fckfcnie li- 
ceiim ubławKia do studiów akadg- 
tniekiełi.

Przy ilCbUm żbrganiźÓwane jeśt. 
wźorówe gośpodarstwb hodowlane, 
ffetiiiS iiśów Srebrnych i Miiiril, kró- 
likatsiwo i zakład wylęgbwy.

bobrże żSopkttźone i iirźijdzórić 
dżiaiy gospodarstwa HÓdowianegó 
i rolnego, bigibniczny budynek szkól 
by wyfio^ażóhy w pełny komfort, 
dbsżCthy park żaopatrżdhy w Urzą­
dzenia SpÓrtOwe; orąż ihfethat ź. ra- 
Cjóriaihym wj-żywiChiem, ŚtwSrżają 
idealne wStUfiki do natiki.

warunkiem prźyjefcia jest ukah- 
cżenie girhha'źjum bgóindkśztatdijcc- 
go ltib zawddÓjyegb (rhałS riiaturaj.

Informacji udzicia Wydział Wie.i- 
Słti [irży Wk ££§  w Krakowie, Itife 
kahceiaria Liceum w Siszewce bli­
żej, pócżta MaMo nąd Notecią.

Sktiwą ópigję^ że stróhy ich pośia- 
ŚaCzy, chociażby nawet były dla in

-..i Wj,...,.,!-.-,,....
b‘8Ść jest jedną ż cecb Ważkiej hatu 
‘by.

■ Łódź jest miastem 6 UUżym bU- 
chu pieszym j tramwajowym, a ma 
iyrfi samochodowym. Tlók w tratn- 
wajacti hbriiiśihy, tak jak wszędzie 
ihdźiej najbardziej naSildhy w go- 
dźihach biub&wyfeh i WieCSBfttyCh; 
Ale hie widźlatałh w Łodzi, by ktoś 
dSiimitol chociażby wejść do trOm- 
toajU ód Stbbhy przedniego poffio- 
Siti. ta k  s9tho hie widuję się prze 
thbdfiióto pbżekraćzająfcyćh jeżdhię 
niezgodnie z kiebilbkifern bilćhii na- 
eawśłiyta pbzgk rggtftujaćgo fthii- 
ejahta.

tlliCa iddzka bobi Wrażenie ńie- 
źmibbhifc żdyScypliriówahej, CO rza­
dko o któbfej uiicy poiskiej można 
dziś pówięużieć. A ulica jest 
Wftfej mierź6, i to w dużej, z-

. w iśi ńsł śfehodkacH z 
w alizam i ił> jd  inów ię — Proszę 
p aństw a  posuw ać się dalej.

— Sam  Się pan  posuw aj — 
odpow iada tak  w  spożtow ?m , ty 
jo lsk ip i kapelUsztt.

— TO fflftie przepuście —pro- 
Sżę. .

— Gdzie się pan  pcha  — do­
rzuc ił p iegow aty z  fajką .

Ale Się weptHałem  i patrzę, a 
tu  w ózek zastaw ia  ko ry tarz , a 
w łaściw ie niiń  śżń tp ią , dziećidk 
śię drze.

-  sztorcem — mówię, Sztor­
cem wlezie.

— Cholera 'Oni — odwahkhąl
-  próbowałem.

W ycofuję się i  m yślę: w ejdę z 
d rugiej strony . A tam  to .sam o
— Wózek W ko ry tarzu  i  dzieciak 
się drze T ak i nieszczęsny w a ­
gon, a le  pełny. Tb se m yślę, trze 
b a  „okupacyjną  w śiadkę" zrobić 
1 ^ “ ‘4 bkito.

stoję ,pociąg ruszył — 
nnęcnow — ja stoję, Kielce -  
jU sto fe, aż Sddom to Wyśsadłc 
tróchfe i mam miejsce.s - iandfia W  'Sledze a obok młoda kobieta i 
dziecko w pOilńśżćzc. Myśłę mam 
dźłś śźczęście do dzieci. A tu 
ciehtiib, że nie wiem cif Sobie 
czf komuś Chleb do gi" "  ' 
i do tego pluskw y- A u

— Pewnie, mokre — hłbcŁ pan 
Zapali swTŚłłb — ihSWi mania. 
Żaltóilttó, BflS btfgWija & ja .r- 
Kby^Atglti -  pi«S&Wf łapię. Za 
iiliwilę to śhmo. i  żusw. tak (to 
WdbsZSWy «8S Z JdBe««ŚCie raif. 
A do, tiiijis dziecka plridnfe pl«- 
fcźfej W  kt8«C

— Czemu rau  pani-coś n ie  SK ?

Wiec ćy.....
fflS łf tłi to b ź i . «...
Śfetof $  Wfekie'1 IłCśKi i

jaft
'a rszaw a

iytąm się — czeintt hic

miasto kamień-1 r

ta, ho i tak jest- ładne. Tak IBIgiębiei. w dalsze warstwy życia ió fc 
v życiu bywa, że rżefcźy posiada < '•  dojdziCthy do
y nadmiarze hłe Cieśżą się tro - ' Whiośkd, że pierwsze haśZ6 Włażę-1

Tło

his było slUSzne. Pbźede wszystkim 
cShy. Ńłe f n S W  jUŻ. o tyki, ?6 Sb 
hfr abWttiłlKk ,pi‘ZSmS-.ą(óW5'fch Ś-, 
żfiSCżnie filSŚŻe niż W łbhfcb lrtiS- 
śtach, | tó nleŻSlcłniS od iCgó, Cży 
są one czy rriś śą PfCdUltówanS fih 
Miejscu, (ripi WyzhSeżóne CChy ma- 
ijśyfrialne śą rżCczyWiśCife ptżeż ku , 
■pCów przestrzegane.

Dużą zasługą jest tu oczywiście 
i sprawiie funkcjonowanie komisji 
nadzwyczajnej i przeprowSdżahie 
lotnych kontboii, ale to wychowy­
wanie odniosło i swój śkdtek na 
dłuiśżą metę, gdyż przeStrZeghilife 
obowiązujących Zarządzeń -Staió się 
przyżwycz4jehiStń, obowiązkiem.

Dyścypiihę wldść w Łodzi Ha. Uli- 
Cy, widać fiSwet w takim drobiażgu 
jak w sposobie salutowania woj- 
śkOwyćh, tak Często niedbałym w 
innych miastach, i  dyscyplina la 
rzeczywiście jest.

Czy dlatego, że Łódź je s t ' ftia . 
StSm tdpćwo robotniczym? Może 

bkCzyć, pobównao i pomyśleć.
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Jeden ksiądz obrońca Żydów —

d r u g i g e s ta p o w c e m
Yolksdeutsch Steller stanie przed Sądem Specjalnym

(S). W Sądzie Specjalnym w Kra 
kowie odbył się ciąg dalszy przer­
wanej już raz rozprawy przeciw A 
'ojzemu Stellerowi.

Steller, mieszkał podczas okupa­
cji wpobliźu Luborzycy, gdzie wi- 
. arym był niejaki ks. Skoczyński po 
bodzący jakoby z rodziny niemiec 

dej.
Steller, volksdeutsch, zatrudnio­

ny jako kolejarz niemiecki, nawią- 
ał serdeczny kontakt z owym księ 

,izem, który słynął jako donosiciel 
i szpieg znanej w  okolicy niemiec­
kiej Kripo., znajdującej się w Mie­
chowie. Komendantem Kripo był 
Rottiger, który wkrótce będzie wy 
lany jako przestępca wojenny wła­
dzom polskim przez strefę amery­
kańską. •

Należy dodać, iż ks. Skoczyński 
prowadził otwartą wojnę z miejsco 
wym proboszczem ks. Piątkiewi- 
czem. Wkrótce ludność Luborzyc 
poczęła szemrać, iż Steller jest rów 
nież donosicielem.

Pewnego dnia do Luborzyc przy­
jechało Gestapo które otrzymało 
donos, iż ks. Piątkiewicz prokuruje 
masowo szeregi neofitów, chrzcząc 
Żydów w zamkniętym kościele i po 
fcierając za to wynagrodzenie w szta 
bach złota.

Gestapo sprawdziło metryki 
chrztów w zakrystii, ale niczego po 
dejrzanego znaleźć nie mogło.

W rezultacie gestapowcy zaaresz 
towałi 2ydówkę, Janinę Senderską 
która już od 20 lat była przechrz­
czoną. Senderską po straszliwych 
torturach przeprowadzono półprzy­
tomną pod las w Łuczycach i tu roz 
strzelano.

Ofiarami drugiej masowej egze­
kucji było w jakiś czas potem kilka 
naście osób z rodzinami Wójcików 
i Szewczyków na czele, przyczem 
Szewczyków zamordowano, kiedy 
na klęczkach odmawiali modlitwy.

Chłopi, przerażeni dwukrotną pa 
cyfikacją wsi, zaprosili Śiellera do 
karczmy > tu  po ufetowanlu go po 
częłi molestować aby wpłynął na 
gestapo w Miechowie, w  kierunku 
zaprzestania mordów. Steller poje­
chał z kilku chłopami do Miechowa 
ałe twierdził, że nic zdziałać nie 
mógł.

Pewnego dnia natomiast do pro 
boszcza przyjechało kilku nieznajo­
mych, dopytując się o ks. Skoczyń- 
skiego, a gdy siostra proboszcza o- 
świadczyła im, że ks. Skoczyński 
odjechał właśnie do Wieliczki tam 
przeniesiony, nieznajomi ruszyli w 
ślad za nim i pod Wieliczką zatrzy

DOW (Warszawa)
-DOW (Kraków)
(P) W niedzielę, 17 b. m„ odbę 

aą się międzymiastowe zawody w 
pitce nożnej o mistrzostwo Woj­
ska Polskiego pomiędzy reprezen 
tacjami DOW I (W-wa) a repre­
zentacją DOW 5 (Kraków).

Mecz ten odbędzie sęi o 18-tej 
godzinie na boisku Wisły w Kra 
kowie.

Nowe władze okręgowe
Zwózka Uczestników Walki Zbrojnej w Kraków e
IK) W poniedziałek, dnia li-go i Uczestników Walki Zbrojnei <• 

>' m., ukonstytuował się nowy Niepodległość i Demo rację
Zarząd Wojewódzki

Podziękowanie
„Zarząd Wojewódzki Związku 

Uczestników Walki Zbrojnej 0 
Niepodległość i Demokrację w 
Krakowie składa podziękowanie 
bezimiennemu! ofiarodawcy 
20.000 zł. na pomoc sierotom po 
poległych boiownikach o Niep d- 
leglość i Demokrację w walc' 
okupantem niemieckim.“

mali konie, księdzu kazali zejść z 
bryczki, przeczytali mu wyrok i roz 
strzelali go. Taki sam wyrok wyko 

na niejakim Dońcu, również 
donosicielu, a podobno wydany zo 
sial ponadto wyrok śmierci na Stel

Podczas rozprawy Steller tluma 
czyi się, że należał do AK i chodził 

mundurze SS-mańskim, otrzyma 
nym jakoby od podziemia dla uła­

O b u łg a r s k im  a r t y ś c ie  
miłu q<ym Polskę

(S) Staraniem Tow, Przyjażi 
Folsko-Bulgarskiej rozpoczął się 
cykl pogadanek, na wystawie 
Christo B. Kulewa w Krakow­
skim Pałacu Sztuki, pl. Szczepań­
ski.

Pierwsze pogadanki wygłosili 
tych dniach prof. Sabina Kra­

sicka „2 życia współczesnej Buł­
garii" oraz dr. St. Mazurkiewicz 
,0 Christo B. Kutewie, jako mi­

łującym Polskę, artyście bulgai-
skim".

Prof. Krasicka spędziła w Buł­
garii zeszłoroczne wczasy letnie 

z dziećmi polskimi, będący- 
la skutek starań posła dr. P

Tagarowa gośćmi rządu bułgar­
skiego w bułgarskich letniskach 
i uzdrowiskach.

Prelegentka wyraziła się z wiei

Sprostow anie
W komunikacie Miejskiego Wydz 

Aprow. i Handlu z dnia 13. 8. br.
żywno

ściowych na kartki sierpniowe 
w rubryce „mąka pszenna 80

proc dla kat. II — 1.50 kg a  nie 
jak mylnie podano 1 kg.

Wójt wsi
fabrykantem bimbru
(J. K.) Wieś Kroczyce w powie 

ie olkuskim, znana była jeszcze 
a okupacji z fabrykacji „bim­

bru". Kilka tego rodzaju przed­
siębiorstw zlikwidowała już ąiiej
scowa milicja

Ostatnio, na skutek obserwacji 
M. O., stwierdzono, że uparci 
bimbrarze nie zaniechali swego 
niedozwolonego procederu. Przy 
współudziale milicji olkuskiej wy­
kryto w tych dniach 12 nowych 
fabrykantów, wśród nich wójta 
gminy Kroczyce, Karola Bedna­
rza.

W czasie przeprowadzonej re­
wizji znaleziono ukryte w jego 
obejściu 10 litrów gotowego b 
bru i kocioł. U pozostałych 
kompletnych urządzeń i większą 
ilość gotowego bimbru, bądź za­
czynu. Bimbrarze wraz z wó'lem 
stanowili nieiako cichą spółkę, 
.gdyż jedni drugim wypożyczań 
urządzenia do pędzenia bimjz"

Związku następującym składzie:
______ j Przewodniczący płk tow. Księ

żarczyk, wiceprzewodniczący 
mjr tow. Wójcik, sekretarz mjr 
Zabłocki, skarbnik kpt. Nawara.

Członkami Zarządu zostali 
mjr Hubert, mjr Trojanowski i 
por.. Garncarczyk. Zastępcy: twa. 
tow Wilkoń Pawlik, Puzio 
i Król.
• W skład komisji rewizyjnej 
weszli: jako Dizewodniczący *ow 
Ziffer, sekretarz Sfettner i czło­
nek komisji tow. Chlebowski.

twienia pracy konspiracyjnej. Jed­
nak zawezwany między innymi na 
rozprawę z Gdyni b. kpt. B. Chi. 
Kozera zaprzeczy! temu kategory-

Sąd po raz wtóry sprawę odro­
czy! dla zawezwania nowych świad

Przewodniczy! rozprawie sędzia 
Sawrycz, oskarżał prok. Kordecka, 
broni mec. Gilntner.

godni prowadzone są energiczne pra 
ce nad doprowadzeniem ulic Jaro­
sławia do normalnego przedwojen-

Zarząd miasta postawił sobie zeu­
ropeizowania komunikacji w obrę­
bię .Jarosławia za jedno ze swych 
naczelnych zadań, a burmistrz, tow. 
Jurkiewicz, osobiście dogląda tych 
prac. Dla rozszerzenia jezdni 
cy Spytka. będącej jedną z głów­
nych arterii komunikacyjnych,

już kamień i tłucze się go 
przy pomocy specjalnych maszyn.

próżnuje też Państwowy 
Zarząd Drogowy, który zabrał się 
pod kierown. inż. Piwowońskiego e- 
nergicznie do uporządkowania i od­
budowy szos i dróg na przedmie­
ściach Jarosławia, przez które wie­
dzie droga z całego powiatu do śród 

Niektóre z tych szos są bar­
dzo ważne- np. ulica Trzeciego Maja 
będącą dojazdem do szpitala pcwia- 
towego. Szosa ta wiedzie również do 
Przemyśla, jako główna droga na 
wschód i ku granicy. Doprowadze- 

do ńormalnego stanu tej 
ulicy i łączącego się z nią najbliż­
szego odcinka szosy, ma doniosłe 
znaczenie dla usprawnienia komuni­
kacji kołowej między Jarosławiem i 
Przemyślem, a również ma znacze- 

dla chorych, których wieziono 
do szpitala dotychczas drogą zni­
szczoną, pełną wybojów.

Podjęta świeżo odbudowa i napra 
a jezdni i szosy w ulicy Daszyń­

skiego, ma również znaczenie, jako 
usprawnienie komunikacji z mostem

Sanie i z położoną po wschodniej 
stronie rzeki częścią powiatu, oraz 

powiatem lubaczowskim. Droga ta 
prowadzi do gazowni miejskiej. Pra- 

kolumny robotnicze i ma­

kim entuzjazmem i serdeczno-?! ią 
o opiece i gościnności, jakiej Po­
lacy doznali w Bułgarii, i wezwa 
la społeczeństwo do żywszego za 
interesowania ‘:ę w ogóle sprawa 
mi słowiańskimi. Prof. Krasi ;ka 
podkreśliła, iż wśród słowian ma 
my najserdeczniejszych, a nieste­
ty dotąd niedocenionych przyja­
ciół i naturalnych sprzymierzeń­
ców.

Dr. Mazurkiewicz nawiązał swą 
prelekcję do osobistych wspom­
nień o swym przyjacielu Christo 
B. Kutewie, charakteryzując je­
go twórczość malarską i zwraca­
jąc uwagę na moment ideowy, 
który postawił sobie podczas prac 
nad Cyklem Tatrzańskim.

Artysta marzył, aby piękno 
krajobrazu polskiego pokazać 
swym rodakom i- w ten sposób 
zbliżyć ich do Polski.

Obydwie pogadanki zostaną po 
wtórzone w nadchodzącą niedzie­
lę o godz. 11-tej,

Przygotowania
do obchodu „Dn'a Joółdzieloofci"

(K) Tegoroczny „Dzień Spół­
dzielczości" święcony będzie w 
całej Polsce w dniu 28 września 
pod hasłem „Spółdzielczość reali 
zuje gospodarkę planową". Pa­
miętamy przebieg tego święta w 
Krakowie w roku ubiegłym, z 
jego punktem kulminacyjnym, 
jakim był pochód przeszło dzie- 
sięciotysięcznej masy spółdziel-

Wojewódzki Komitet Obchodu 
Dnia Spółdzielczości, zawiązany 
w Krakowie w dniu 8 b. m, o- 
brał za przewodniczącego woje­
wodę tow. dra K. Pasemkiewi- 

wiceprzewodniczacyni 
zostali ob. Wójcicki i tow. dyr. 
Bałaban, sekretarzem ob. Rudz­
ki, przewodniczącym poszczegól-

nych komisji ob. ob, pik, Pecha, 
Rzadkowski i Szczepaniec.

Komitet na pierwszym posie­
dzeniu ustalił kierunek mającej 
się przeprowadzić akcji propagan 
dowej, która idąc po linii nąsła 
zasadniczego, zapozna ponadto o- 
bywateli z wartością spółdzielcze 
go organizowania się dla wspar- 

walki mas pracujących z dro 
żyzną i spekulacją, walki o dobro 
byt gospodarczy kraju.

Następnie uchwalono zwócić 
się do wicemarszałka Sejmu tow. 
Szwalbego, jako jednego z czoło 
wych działaczy ruchu spółd/iel- 

>, o wzięcie udziału w tego­
rocznym obchodzie Dnia' Spół­
dzielczości w Krakowie.

Powzięto wreszcie uchwałę, do 
tyczącą utworzeia komitetów ob­
chodowych w powiatach, mia­
stach i wioskach. •tyPABTIIpZl)

Prezydium Wojewódzkiego Ko 
mitetu PPS w Krakowie uchwałą 
z dnia 13. VIII. br. na podstawie 
art. 15 statutu organizacyjnego 
postanowiło zawiesić w prawach 
członka Partii ob. ob. Kuchar 
czyką Piotra, Makowicza Włady 
Iława i Chadzińskiego'Michała 

NA POMNIK TOW.
IGNACEGO DASZYŃSKIEGO
Rada Zakładowa przy Wojew.
•ntrall Obrotu Produktami Zwie 

rzęcymi przekazała na budowę 
pomnika Tow. I. Daszyńskiego 
kwotę 1000 zł. i wzywa równo- 
ześnie wszystkie Rady Zakłado­
we oraz wszystkich towarzyszy 

aby składali datki na ten cel. 
PORADY PRAWNE W KOM. 

PODGÓRZE
Komitet Dzielnicowy PPS 

Podgórzu zawiadamia swych człon 
ków, że od dnia 1 b. m. udziela 
porad prawnych we wtorki T  pięt 
ki od godziny 9-tej rano do 11-ej 
w południe.

W TEATRACH:
MIEJSKI STARY TEATR -  MA 
ŁA SALA — godz. 19,30 -  
.Szklana menażeria" Wiliamsa 

Tennesse — gościnny występ ze

Jarosław odhudowuje szosy podmiejskie
JAROSŁAW (mir). Od szeregu ty - , szyny parowe i wkrótce dojazd-te

Iowy od Jarosławia od wschodu tj. 
od Sanu, zostanie ułatwiony, otrzy­
mując normalną, szeroką szosę, wol­
ną od wybojów i śladów zniszczeń 
wojennych.

łań<u«h prasowy
im. St. Dubois

(jb). Czyniąc zadość wezwaniu 
tow. Froehlicha wpłacili w ramach 
łańcucha prasowego zł. 1000 na O- 
środek Szkoleniowy im. St. Duboi’ 
d’a pracownicy warsztatu ślusar­
skiego firmy „Kryształ"; Smajek 
Jan, Wiatr Andrzej, Szostak Mieczy 
staw Laptaś Kazimierz, Zuska Jan, 
i wzywają tow tow. Chrzanowskie­
go Józefa, Ruschar Janinę, Dzięgla 
Piotra. Gancarczyka Wiktora, Jelon 
ka Rudolfa, Katuzińskiego Wiktora 
i Parzymięso Ignacego.

Tow. Burtan Wojciech wpłacił zł 
200 i wzywa tow. tow. dr Pajdaka 
Zygmunta, Libera Józefa 1 Smie- 
rzyńskiego Edwarda.

Tow. Feiner Dawid wpłaci! zł. 
1000 i wzywa tow. tow. dr Sochę 
Tadeusza, Tamowiecką Bronijła-

oraz Buczka Mieczysława.

R  A  D  T O
SOBOTA, K  SIERPIEŃ 1947 ROKU

6,00 Sygnał; 6,05 Gimnastyka;
6.15 Dziennik; 6,30 Muzyka; 6,50 
Program; 6,57 Sygnał; 7,00 Muzyka 
popularna; 7,15 Wiadomości; 7,38 
Muzyka; 7,55 Informacje ogólnopol 
skie; 3,05 Skrzynka PCK; 8,15 Przer

i; 11,57 Sygnał; 12,06 Wiadomości;
12.10 „Melodie ludowe"; 12,25 Audy 

a dla wsi ,'Uwaga, gryzonie’’; 
i,35 Pieśni Roberta Schumanna;

13,00 „Z mikrofonem po kraju";
13.10 Muzyka obiadowa; 14,00'Akta 
alia krakowskie; 14,15 Muzyka z 
.płyt; 14,45 „Odpowiadamy na H-

15,00 Muzyka taneczna; 15,20
Audycja dla Ązieci; 15,40 Audycja 
kameralna; 16,00 Dziennik; 16,20 
Pieśni kompozytorów szwajcarskich 
16,40 Skrzynka techniczna; 16,50 
Pogadanka gospodarcza; 17.00 „Przy 
sobocie po robocie"; 18,30 Koncert 
życzeń''; 19,00 „Tu mówi Śląsk”; 
19.T5 „Nowe książki"; 19,30 Muzy­
ka francuska; 20,00 „Z życia kultu 
ralnego’’; 20,05 „Kobieta w święcie;
20.10 Audycja Komisji Opieki nad 
zabytkami; 20,15 Reportaż; 20,25 Au 
dycja słowno - muzyczna; 20.57 
Sygnał; 21,00 Dziennik; 21,20 Repor 
taż dźwiękowy z procesu Mierzwy; 
21,35 Muzyka lekka; 21,45 Słucho­
wisko; 22,10 Wiadomości sportowe;
22.15 Muzyka taneczna; 23,00 Dzień 
nik; 23,10 Program na dzień następ 
ny; 23,20 „Gra Fred Hartley ze 
swym zespołem”; 23-55 Wiadomości

sygnał; 24,00 Muzyka taneczna;
01,00 Hymn i koniec audycji.

C o ,  g d z i e  i  k i e d y ?

ROZKŁAD DYŻURÓW 
NOCNYCH I ŚWIĄTECZNYCH 

W APTEKACH KRAKOWSKICH 
od dnia 9 — 16 8, 1947 roku 

„Pod Koroną" — Rynek Gl. 22 
„Im. św. Anny” — Borek Falęcki — 
Główna 344, „Pod Aniołem Stró­
żem” _  Kościuszki 18, „Mariańska” 
— Kazimierza Wielkiego 78, „Pod 
Opatrznością” — Karmelicka 23, 
„Pod Trzema Gwiazdami" — Rako 
wieka 12, „Pod Temidą” — Długa 
66, „Pod Złotym Tygrysem” 
Szczepańska 1, „Pod Murzynem’ 
Krakowska 19. „Pod Eskulapem" — 
Gertrudy 1, „Pod Opatrznością” — 
Rynek Podgórski 15.

społu Teatru Kam eralnego Domu 
Żołnierza w Łodzi.

TEATR „SCALA” TUR — go­
dna 20 — „Plecy" — komedia

muzyczna Jerzego Jurandotą.

W K IN A C H :
KINA OD DNIA 15-GO SIERPNI/ 
UCIECHA: Droga do nieba.
ŚWIT: Wilki Morskie (Flip i Flap) 
WARSZAWA: Honolulu.
GDAŃSK: Upadek Japonii. 
WOLNOŚĆ. San Demetrio.
WANDA: Miłość na lekarstwo, 
APOLLO I SZTUKA: Pięciu zuchów.

POCZĄTKI SEANSÓW: Sztuka — 
15.30, 17.30, 19.30; Świt i  Uciecha — 
15.30, 17.30 i 20.00; pozostałe Wna 
— 16.00, 18.00, 20.00.

KINO OŚWIATOWE INSTYTUTU 
FILMOWEGO, ul. Garncarska 1 — 
godz. 17.00 i 18.30: .Łopuszna — 
ziemia nieznana" — „Paprocie” — 
„Skrzydlaci architekci".
DYŻUR LEKARZA POŁOŻNIKA 
Ubezpicczalni Społecznej dnia 15 

sierpnia dr Czesnowska Jadwiga — 
Rynek Główny 7 m. 9.



Podobnie jak przetrwał język pol­
ski na Dolnym Śląsku, tak samo za­
chowały się ślady panowania pols­
kiego w zabytkach na tej ziemi.

Posłuchajmy o czym mówią ruiny 
zamku Chojnasty. Zamek ten leży 
w powiecie jeleniogórskim. Sięga 
wieku XIV-go. Najpierw władają 
warownią Piastowicze, pod koniec 
XIV-go wieku Chojnasty przecho­
dzą w  ręce niemieckie.

NIEMIECKA KSIĘŻNICZKA 
I POLSKI RYCERZ

Jeden z władców Piastowych zam­
ku, Bolko, ożeniony byl z Niemką. 
Z małżeństwa posiadał tylko córkę, 
Kunegundę, którą matka zdołała wy 
"hować w duchu niemieckim. Pew­
nego razu książę Bolko, objeżdżając 
fortyfikację zamkową, poślizgnął się 
na skałach, spad) z konia i zabił się. 
Kunegundą objęła panowanie. Rzą­
dziła jak Niemka. Wielu rycerzy 
ubiegało się o rękę jej, lecz urodzi­
wa księżniczka orzekła, -że wyjdzie 
zamąż tylko za tego rycerza, który

dzie cały zamek. Była to sztuka nie- 
lada. Zamek Chojnasty stał na stro­
mych, trudnych do zdobycia ska­
łach.

Nie odstraszył ten warunek kon­
kurentów. Zjawiali się i pozosta­
wiali na skałach skrwawione ciała.

m h M M t t a r o
legendy mówię o polskiej orzetzłoid Dolnego Ślgjka

Gdy rycerze konali, Kunegundą sie­
działa w oknie swej komnaty i pa­
trzyła obojętnie na śmierć młodych 
zalotników. Trzeba jeszcze dodać, że 
rycerze byli Polakami. ■

Pewnego razu stanął, przed nie­
miecką księżniczką rycerz niepospo­
litej urody.Serce Kunegundy zabi­
ło mocniej, zrodziła się w niej mi­
łość. Rycerz oznajmił, że przyjechał 
ubiegać się o jej rękę. Nazajutrz 
miał objechać skały. Wieczór spędził 
z Kunegundą, Milcząc słuchała jego 
słów. Był z Małopolski. Sławił pięk­
no i bogactwo polskiej ziemi.

Kunegundą chciała ostrzec rycerza 
przed śmiertelną wyprawą, lecz du­
ma ścięła jej usta. Milczała a w ser­
cu jej wrzał odmęt namiętności.

Rano trąby uroczyście oznajmiły 
chwiłę próby. Trwoga powstała 
w sercu Kunegundy. Z okna pokoju 
śledziła ruchy konnego rycerza na 
skałach. Ale o dziwo: Trąby zagra­
ły po raz drugi, oznajmiając zwy 
cięski powrót zalotnika. Księżniczka 
wyszła na powitanie zwycięzcy z p ło ,

I nącym obliczem oczekiwała zbliże­
nia się oblubieńca.

| Ale rycerz stanął przed nią szy- 
• derczy i wzgardliwy i odezwał się

— Rodzina moja przybyła do Pol-
I ski z Sycylii, nad którą cały rok roz- 
[ pościera się 'błękitny lazur nieba, 
i Mimo to ukochałem zachmurzone 
I często polskie niebo, polską ziemię 
! i dzielny naród polski, któremu te­
raz całym sercem służę. Przybyłem 
nie po to, by starać się o twą rę- 

I kę, lecz ukarać twą pychę i niena- 
| wiść, z jaką odnosisz się do mych 
j braci, Polaków. Dla kaprysu poświę­
ciłaś wielu rycerzy, których krew 
zrosiła skały twego zamku. Niechże 
i twoja krew pozostanie na nich.

Wśród wiwatu tłumów rycerz od­
jechał, a Kunegundą nie mogąc 
znieść doznanej obrazy, rzuciła się 
z wieży zamkowej w przepaść.

LICZYRZEPA 
I NIEMIECKIE WILKI

Wedle podań dolnośląskich w gó­
rach Olbrzymich przebywał duch-

olbrzym zwany Liczyrzepą. .Wspo­
magał biednych, stawał w obronie 
Polaków i płatał Niemcom różne 
figle.

Pewnego razu, gdy zamkiem Choj 
nasty władał niemiecki baron Jan 
UIrych Schaffgotśch, na uczcie, gro­
madzącej rycerzy polskich i niemiec 
kich, pojawił się Liczyrzepą w prze­
braniu wędrownego śpiewaka.

Liczyrzepą odśpiewał kilka pieśni, 
w których zebrani wyczuli aluzję do 
najazdu niemieckiego na Śląsk. Za­
nim się baron połapał, Liczyrzepą 
zaczął opowiadać bajkę o wilku, 
który się zakradł do młyna i tu zo­
stał zabity.

Polscy goście zrozumieli intencję 
śpiewaka i zaczęli bić brawo. W tym 
bowiem czasie Polacy nazywali czę­
sto Niemców wilkami. Cieszyli się 
więc polscy rycerze, widząc zachmu­
rzone oblicze gospodarza i niemiec­
kich rycerzy.

Baron Schaffgotśch, ehcąc zatrzeć 
złe wrażenie posłyszanej gawędy, 
poprosił Liczyrzepę o wróżby.

— Wam wróżyć nie będę, wasza 
miłość — odrzekł wędrowny śpie­
wak — bom o was nie czytał w gwia 
zdach, powiem tylko, że owieczka 
zostanie pożarta, przez wilka.

Zamyślił się gospodarz zamku ba­
ron Schaffgotśch rozumiejąc w ta- 
kięj przepowiedni aluzję do swego 
nazwiska. (Schaf — po niemiecku 
znaczy owca).

Jakoż niedługo ziściła się przepo­
wiednia, W tym czasie miała miejs­
ce wojna trzydziestoletnia. Baron 
Schaffgotśch stawał po stronię ce­
sarza niemieckiego i współdziałał 
z dowódcą wojsk cesarskich Wal'en- 
steinem. Upojony sukcesami Wallen - 
stein zaczął marzyć o tym, by stwo­
rzyć samodzielne państwo śląskie 
Do spisku wciągnął właściciela zam­
ku. Chojnasty, barona Schaffgotscha.

Lecz mylnie uważano cesarza nie­
mieckiego za potulną owieczkę. Wy 
krył spisek i ' kazał ściąć baronowi

Zapewnie dziwił się w  ostatniej 
chwili baron, że zwyczajny śpiewak 
mógł przepowiedzieć taki żałosny 
koniec, lecz mocne uderzenie katow­
skiego miecza odcięło głowę i przer­
wało opóźnione myślenie.

Takie są legendy dolnośląskie, 
w których przewija się mocna nuta 
polskości.

H ula  „ F L O R IA N  w  Ś w ię loekło  wieali

zakupi natychmiast:
każdą ilość łożysk rolkowych 
wachliwych Nr łoż. 52913 F.H.G. 
średnica zewn. łoż. 350 mm

„ wewn. „ 210 mm 
szerokość łożyska 112 mm

O fe rty  na leży sk ładać w  D zia le  Z aopa­
trzenia Technicznego H uty  „F lo r ia n "
PAP (54231

Ogłoszenia drobne R Ó Ż N E

Sąd Grodzki w Krakowie
Dnia 22 maja 1947
Sygn. I. I. Zg. 78/47

ZARZĄDZENIE
POSTĘPOWANIA

MEBLE, pokoje kombinowa­
ne, sypialnie, tapczany, fote­
le, materace, ceny umiarko­
wane, Katowice, Młyńska 2.

(3567)

O STWIERDZENIE ZGONU
1) Janina Fischgrundowa ur. 

dnia 20 czerwca 1904 w Sul 
kowicach córka Lipmana

i Chany z Fischgrundów 
małż. Kiinstlingerów.

2) Bronisława Fischgrund ur. 
dnia 22 drudnia 1925 w 
Sułkowicach córka Janiny 

z Kiinstlinger i Maksymi­
liana Fischgrunda.
3) Rozalia Fischgrund ur. dn. 

21 września 1928 w Suiko 
wicach córka Janiny z Kun 
stlingerów i Maksymilia­
na małż. Fischgrund wszy­
stkie ostatnio zamieszkałe 
w Krakowie przy ul. Lu­
bicz 30, miały zginąć we 
wrześniu 1942 wywiezione

przez Niemców na strace­
nie do Bełżca.

Gdy wobec tego jest praw­
dopodobne, że wymienione 
poniosły śmierć zarządza się 
na wniosek M. Fischgrunda w 
Krakowie ul. Dtuga 38, postę 
powanie o stwierdzenie zgo­
nu, a  zarazem ogłasza się we 
zwanie, aby do 1 miesiąca od 
od tego ogłoszenia udzielono 
Sądowi wiadomości o zaginio 
nych Po upływie tego termi 
nu i po przeprowadzeniu do­
wodów, Sąd orzeknie ostate­
cznie o wniosku.

Sędzia Grodzki 
(Papież)

(kr-742)

ZAKUPIMY silnik do samo­
chodu cięż, marki Bfissing 
Nag 105 Km. względnie od­
powiednie części. Blajer i 
Ska, Sosnowiec, tel. 626-25.

(3586)

WARSZAWSKA PRACO­
WNIA CZAPEK. Sosnowiec, 
1-go Maja 13, wykonuje po 
cenach przystępnych. (3560)

TECHNO—RADIO przepro­
wadza naprawy radio-odbior 
ników, Gliwice, Plac Wolno 
ści Nr 9. tel. 43-40 (3576)

KUPNO — SPRZEDAŻ i na­
prawa sprzętu radiotechnicz­
nego „Radio Centro, Biel­
sko) Kazimierza Wielkiego 8.

(1458)

WSZELKIE oszKlenia na se­
zon zimowy oraz oprawę ob­
razów wykonuje Szczepan 
Bógdoł Mistrz szklarski Kato 
wice, Słowackiego 31, tel 
341-82. (3590)

Szczotki -  Pędzle S p i­
nacze i sm ary

S K Ł A D

artykułów
TE C H N IC ZN Y C H

Katowice, ul. Warszawska 63 
telef. 301-50 13579

JADŁODAJNIA Baru Krako

„ P O L S K I  T Ł O K "
S p . z. o . o. K atow ice  II
ul. Krakowska 6Sa tel. 357-37 

wytwarza tłoki alum. do samo.
chodów i motocykli. ,24001

Kowalski w Katowicach przy 
ul. Pierackiego 19, została 
otwarta dnia 1 sierpnia b. r  
i  poleca swoją pierwszorzę 
dną kuchnie mięsną i jarską

(108)

Polsko-Szwajcarska Fabryka Czekolady „SUCHARD* S. A. 
pod Zarządem -Państwowym, Kraków, ul. Masarska 6—8 

ogłasza

przetarg nieograniczony
na d.osławę:

1. urządzenia (ekshaustor) do zasysania i p rze­
tłaczania gazów spalinowych w kotle paro ­
wym dwupłomlenicowym o 100 m2 pow. ogrz.,

2. Ekonomizera żeliwnego żebrow ego o pow. 
ogrzewalnej 120 m- z przeznaczeniem  do kotła 
parowego o 12 atm osierah ciśnienia robo­
czego.

Fermia składania ofert do 50. sierpnia br.
Oferty nieu»zględnione pozostaną bez odpowiedzi.

P olsko-Szw ajcarska F ab ry ka Czekolady 

„S U C H A R D " S. A. w K rak o w ie
Pod Zarządem Państwowym 

Kr. 759) (—) podpis nieczytelny

TO DEMOKRATYZACJA GOSPODARCZA

POLSKI M

Zakupimy
KILKA ZBIORNIKÓW STOJĄCYCH ŻELA­
ZNYCH, o pojemności od 20 tys. litrów w zwyż.

Oferty kierować do Zjednoczenia Przemyślu Karb 
i Lakierów , Gliwice, Studzienna 8.
(PAP)(5407)

„HUTA POKÓJ1’ Śląskie Zakłady Hutnicze w Nowym . 
Bytomiu

przyjmą od zaraz:
4 konstruktorów z praktyką 
2 księgowych — bilansistów 
2 stenotypistki — maszynistki 
1 handlowca z wyższym wykształceniem i pra­

ktyką.
Zgłoszenia prosimy kierować do Wydziału Persona! 

nego Huty. PAP (5424)

(7823)

ZJEDNOCZENIE FABRYK CEMENTU R. P.
w Sosnowou f

przyjmie natychmiast:
1) Uprawnionego inż. arch. na stanowisko kierownika

Działu Budowlanego,
2) inż. górnika na stanowisko kierownika Działu su­

rowców,
3) doświadczonego inż. mechanika na stanowisko kier.

Działu Remontów,
4) starszego sztygara do robót badawczo — wiertni­

czych, lub techn. - górnika zapoznanego z wierce-

5) mierniczego górniczego dla sporządzenia planów i 
pomiarów dla nadania pól górniczych.

6) techników konstruktorów — biegłych konstrukto­
rów maszyn i instalacji produkc.

7) kreślarzy do Biura Projektów Z.F.C.
Oferty z podaniem wymaganych warunków i powo­

łaniem się na referencje oraz życiorys ze szczegóło­
wym przebiegiem studiów i praktyk zawodowych, 
należy przesiać do dnia 1 września br. pod adresem 
Dyrekcja Teehni-zna Zjednoczenia Fabryk Cementu 
R, P. w  Sosnowcu, ul. 3-go Maja 22 . PAP (5410) ,
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